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KALENDARZYK
Dziś środa, 26 listopada 

— K'onrada.
Jutro czwartek, 27 listo­

pada — Dzień Dziękczynie­
nia.

Pojutrze piątek, 28 listo­
pada — Zdzisława, Grzego­
rza.

POGODA
Dzisiaj słonecznie, temperatura 

do 43 stopni F (6 C), wiatry z 
kierunków południowo zachodnich 
z prędkością do 15 mil na godz. 
(24 km. na godz.).

Jutro słonecznie, temperatura 
do 45 stopni F (7 C).

Wschód słońca o godz. 6:52 
rano, zachód o godz. 4:23 wiecz.

CHICAGO NAJDROŻSZYM MIASTEM
Mickiewicz
Marzył...

Mickiewicz marzył, aby jego 
księgi “zbłądziły pod strzechy,” a 
niekoniecznie na czarny rynek. 
Tymczasem spekulacja książkami 
kwitnie. Nie żadne tam egzempla­
rze antykwaryczne, ale nowiutkie, 
pachnące jeszcze farbą drukarską 
kupić można “prosto z walizki” na 
lubelskim targowisku na Podzam­
czu.

“Pan Tadeusz” (cena nominalna 
40 zł.) kosztuje tu 100 zł., “Krzyża­
cy” (cena 120 zł.) aż 300 zł., bajki 
Brzechwy, słowniki i inne różne 
“białe kruki” średnio trzykrotnie 
więcej niż w księgami.

Jak widać — za zwalczenie 
analfabetyzmu trzeba ciągle pła­
cić. ...

Tysiące Bezdomnych We Włoszech
Gierek Był 
Ostrzegany

Londyn (DP) — Obalony pierwszy 
sekretarz KC PZPR Edwar Gierek już 
trzy lata temu został ostrzeżony o 
korupcji na wysokich stanowiskach 
oraz niebiezpiecznych fermentach w 
społeczeństwie. Wynika to z wywiadu 
udzielonego przez prof. Alojzego Me- 
licha,jednego z doradców naukowych 
Gierka, katowickiemu dziennikowi 
“Trybuna Robotnicza”.

“Przyjąłem zasadę mówienia praw­
dy o wszystkich niedociągnięciach, 
jakie zauważyliśmy” — powiedział 
Melich. “Już w 1977 roku poinformo­
wałem Gierka o degeneracji stylu 
życia rządzącej elity .... Powiedzia­
łem mu też o rosnących konfliktach 
politycznych i społecznych oraz 
wzrastającym niebezpieczeństwie 
konfrontacji...”

Melich oświadczył, że nie wie czy 
Gierek czytał przedkładane mu me­
moranda. W każdym razie nie odno­
siły skutku. Zdaniem Melicha, Gierka 
interesowały więcej kwestie między­
narodowe niż polityka wewnętrzna,

Prof, Melich, ekonomista, należał 
do grupy doradców naukowych Gier­
ka, na czele której stał prof. Bożyk. 
Był bliskim przyjacielem Byłego 
pierwszego sekretarza jeszcze z cza­
sów katowickich. Był członkiem gru­
py doradców do samego końca.

Iran Odrzuca 
Ofertę Rozejmową

Bejrut (UPI). — Przewodniczący 
irańskiego Parlamentu — Rafsanjani 
odrzucił ofertę iracką ustanowienia 
24-godzinnego rozejmu i zapowiedział 
buńczucznie, że żaden kompromis nie 
zakończy wojny iracko-irańskiej.

Dostało się przy okazji Stanom 
Zjednoczonym, gdyż Rafsanjani po­
wiedział: “Amerykanie i Irakczycy 
są agresorami, wobec czego żadnego 
kompromisu z agresorami nie bę­
dzie”.

Przywódca irański zajął się też pre- 
zydentem-elektem Reaganem, prze­
powiadając że nie będzie on zdolny 
doprowadzić do interwencji wojsko­
wej, mającej na celu uwolnienia 52 
zakładników amerykańskich, i nawet 
przestrzegł go przed podejmowaniem 
takiej próby.

Tymczasem na froncie wojennym 
obie strony są zgodne, że walki to­
czą się w rejonie Abadanu, Ahvazu 
i Susangerda. Irański komunikat szta­
bowy informuje ponadto, że znakomi­
cie wykorzystane helikoptery sztur­
mowe amerykańskiej produkcji zapi­
sały na swoim koncie zniszczenie w 
rejonie Susangerda czterech nieprzy­
jacielskich czołgów i zlikwidowanie 
40 nieprzyjacielskich żołnierzy.

Reagan Za Zniesieniem 
Kontroli Cen Paliw

Santa Barbara, Kalif. (UPI) — Pre- 
zydent-elekt zgadza się całkowicie ze 
swymi doradcami do spraw energe­
tycznych opowiadając się za zniesie­
niem kontroli cen ropy naftowej i 
gazu. Zgodnie z obecnym prawem 
kontrola cen ropy ulega stopniowe­
mu rozluźnieniu aż do momenty gdy 
dojdzie ona do światowego poziomu 
Grupa doradców sugeruje również 
wydanie pozwoleń na eksploatację 
ziem federalnych w poszukiwaniu ro­
py i innych źródeł energetycznych, 
zniesienie części przepisów o ochronie 
naturalnego środowiska, które wpły­
wają hamująco na rozwój nowyclL 
źródeł oraz przyspieszenie wyda 
wania licencji na budowę nowych 
siłowni nuklearnych.

R. Reagan zgadza się z zaleceniami 
swego zespołu doradczego, twierdząc, 
że wprowadzenie w życie tych postu­
latów przyczyni się do szybszego unie­
zależnienia Stanów od zagranicznych 
dostawców ropy naftowej.

Dzięki Ci Panie Za Twe Hojne Dary...

Powyższy rysunek Kazimierza Majewskiego ukazał się po raz 
pierwszy 21 listopada 1962 r.

Umorzenie Sprawy 
Franka Walusa

Sto Miast 
Oczekuje 
Pomocy

Papież Odwiedził 
Rejon Nawiedzony 
Kataklizmem

Neapol (UPI) — Dziesiątki tysięcy 
mieszkańców miast i wiosek nawie­
dzonych kataklizmem trzęsienia zie­
mi koczuje w listopadowym chłodzie 
pod gołym niebem, obawiając się 
powtórzenia wstrząsów. W istocie do 
tej pory odczuto ponad 100 wstrząsów 
wtórnych o sile odpowiadającej po- 
dzialce 5.1 na otwartej skali Richtera.

Od wstrząsów tych zawalił się wczo­
raj budynek mieszczący oddział stra­
ży pożarnej w Salemo i szpital w 
Avellino.

Do tej pory oficjalnie stwierdzona 
liczba Ofiar śmiertelnych wynosi 2.400 
conajmniej 700 jest ciągle zasypanych, 
a setki zaginionych. Wyrażane są oba­
wy, że żniwo śmierci przekroczy 4,000.

Dla ocalałych armia włoska wznios­
ła cale miasteczko namiotów i zainsta­
lowała kuchnie połowę, ale wśród 
wstrząśniętej i przerażonej ludności 
rośnie niezadowolenie z racji powol­
nego tempa akcji ratunkowej i niedo­
statecznych dostaw żywnościowych.

“Dzieciom potrzebne jest mleko. . . 
bez mleka zaczną chorować. Do tej 
pory rząd powinien dostarczyć całe 
beczki mleka ... Ale nasz rząd nie 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Kalifornia 
Nadal 

w Płomieniach
San Bernardino, Kalif. (UPI) — 

Gwałtowne wiatry, które w ciągu 
ostatnich trzech dni doprowadziły do 
rozprzestrzenienia ognia w eksklu­
zywnych miejscowościach południo­
wej Kalifornii zaczęły dzisiaj powoli 
ustępować.

Wiatry, które jeszcze wczoraj wiały 
z siłą 90 mil na godzinę, przesuwają 
się obecnie z szybkością 30 mil, w 
większości dotkniętych ogniem rejo­
nów. 400 strażaków w dalszym ciągu 
walczy z płomieniami, które zwęgliły 
ponad 50,000-akrowy obszar i znisz­
czyły 500 kosztownych domów (war­
tość niektórych dochodziła do $750,000)

Wielu rezydentów zmuszonych do 
natychmiastowego opuszczenia do­
mów zdołało uratować jedynie to co 
mieli przy sobie. Zanim ludzie powró­
cili do swych spalonych domów, zło­
dzieje zdołali już przetrzebić pogorze­
liska w poszukiwaniu rzeczy, które nie 
stopiły się w płomieniach.

Do walki z ogniem przyłączyły się 
specjalnie trenowane jednostki powie­
trzne z Wyoming. Około południa do 
akcji przystąpiły cztery samoloty 
transportowe typu C-130, zrzucając 
środki do gaszenia pożarów. W gru­
zach spalonego domu odnaleziono 
zwęglone zwłoki 83-letniego Earla 
Welty i jego 82-letniej żony, Edith. 
54-letni Joseph Benjamin dostał ataku 
serca pomagając swoim sąsiadom w 
gaszeniu ognia. Benjamin zmarł zanim 
przybyła pomoc. 64-letnia Rosa Myers 
dostała śmiertelnego ataku serca pod­
czas ewakuacji z płonącego domu. 
Przynajmniej 65 osób doznało popa­
rzeń lub zatrucia czadem. 8 złodziei 
aresztowano za kradzieże w opuszczo­
nych domach. Straty oblicza się na 
dziesiątki milionów dolarów.

Dolar Idzie w Górę
Londyn. (UPI) — Na wszystkich 

giełdach europejskich, z wyjątkiem 
Londynu, kurs dolara poszedł w górę.

W Londynie wzrosło zapotrzebowa­
nie na funty szterlingi wobec czego 
kurs waluty brytyjskiej również po­
szedł w górę.

Dept. Sprawiedliwości przyznaje, 
że oskarżony stał się ofiarą pomyłki, 
z poinformowanych źródeł przyszła 

nów Zjednoczonych umorzy wszystkie 
oskarżenia przeciw Frankowi Walu­
sowi, który w 1978 r. stanął przed 
sądem oskarżony o kolaborację z 
okupantem hitlerowskim w Polsce, 
oraz znęcanie się nad ludnością Kielc 
i Częstochowy.

Oficjalne oświadczenie w tej spra­
wie ma być ogłoszone dzisiaj.

Frank Walus, mieszkaniec Chicago, 
został oskarżony o powiązania z 
Niemcami w czasie II Wojny Świato­
wej. Sędzia, który prowadził rozpra­
wę przeciw Walusowi, Julius J. Hoff­
man, stwierdził, że oskarżony powi­
nien zostać pozbawiony obywatel­
stwa amerykańskiego, które przyjął 
składając, zdaniem sędziego, fałszy­
we zeznania w 1970 r.

Walus złożył odwołanie do Sądu 
Apelacyjnego, który na początku bie­
żącego roku uznał, że oskarżony po­
winien jeszcze raz stanąć przed są­
dem. Decyzja członków Sądu Apela­
cyjnego stwierdzała, że powodem do 
nowej rozprawy są dokumenty uzy­
skane przez oskarżonego i jego adwo­
kata, których nie mogli otrzymać w 
czasie pierwszego' przewodu sądowe­
go, jak również fakt, że sędzia Hoff­
man poważnie utrudniał obronę 
oskarżonego, przez stałe dokuczanie 
adwokatowi Walusa Robertowi A. 
Korenkiewicz.

Wśród dokumentów, które miały 
udowodnić niewinność Walusa znaj­
dowały się następujące:

• Niemiecka karta zdrowia, wyda­
na w czasie przymusowej pracy 
oskarżonego w głębi Niemiec w okre­
sie, gdy świadkowie stwierdzali, że 
działał w Polsce. Chodzi tu o lata 
1940-1944.

• Kopia wywiadu przeprowadzone­
go z Walusem w momencie przyjazdu 
do Niemiec na przymusowe roboty, 
która zawierała również zdjęcie 
oskarżonego;

• Zeznania dwóch świadków, księ­
dza, który przebywał na przymuso­
wych robotach w Niemczech razem 
z Walusem i francuskiego jeńca wo­
jennego, którzy poświadczyli, że znali 
oskarżonego w tym czasie i pracowa­
li razem z nim.

Zdaniem nowego adwokata Walusa, 
Charles Nixon, który wystąpił w imie­
niu swego klienta do sądu apelacyj­
nego, ostatnie dowody przekonały 
władze o tym, że nastąpiła tu fatalna 
pomyłka, niewłaściwego ustalenia 
tożsamości. Przedstawiciele Departa­
mentu Sprawiedliwości stwierdzili, że 

decyzja o umorzeniu wszystkich 
oskarżeń przeciw Walusowi nie ozna­
cza bynajmniej wątpliwości władz co 

w procesie. Władze nie mają żadnych 
możliwości zakwestionować wiary­
godność przedstawionych dokumen­
tów, które zdaniem zarówno Walusa 
jak i reprezentantów Niemiec zostały 
zagubione i dopiero po rozprawie są­
dowej zdołano je odnaleźć.

Oficjalne wystąpienie przez proku­
ratora z wnioskiem o umorzenie spra­
wy ma nastąpić, jak już podawaliśmy 
w dniu dzisiejszym, przed sędzią 
Sądu Okręgowego Prentice H. Mar­
shall.

Buntownicza 
Oskarżona 

Nie Odpowiada 
Pekin (UPI). — Wdowa po Mao 

Tse-tungu, była aktorka Jiang Qing 
nadal zachowuje się wyzywająco i 
buntowniczo, odmawia współdziała­
nia z prokuratorem, a zasypywana 
przez sąd pytaniami nieodmiennie od­
powiada “Nie wiem”.

Tej buntowniczej postawy — Jiang 
Qing nie zmieniły wczorajsze zezna­
nia dwóch współoskarżonych, którzy 
wystąpili przeciwko niej i oskarżyli 
o inspirowanie działań, mających na 
celu oczernienie ówczesnego premiera 
Chou En-laia i obecnego przywódcy 
DengXiaopinga.

To zachowanie się w sądzie głównej 
oskarżonej, której grozi kara śmierci, 
zmusiło przewodniczącego trybunału 
Zeng Hazhou do niezwykłego posu­
nięcia. Mianowicie zwrócił się on do 
publiczności zapełniającej galerię i, 
jakby 700 ludzi biorąc na świadków, 
powiedział: “Proszę zaprotokółować, 
że oskarżona odmawia”.

Niemniej sąd orzekł, że dowody 
i zeznania, przemawiające przeciwko 
niej, są przekonywujące i wystar­
czające.

Oskarżona stała samotnie w 
ogrodzonej trybunie, przeznaczonej 
dla zeznających, wykorzystując swo­
je rzekome zdolności aktorskie i 
uśmiechając się ironicznie w odpo­
wiedzi na niektóre zadawane jej py­
tania. ___________________

Jutro Święto!
Jutro — w święto Dziękczynienia 

— Dziennik Związkowy nie wyjdzie 
spod prasy.

Następny numer — wydanie 
weekendowe — ukaże się jak zwy­
kle w piątek, czyli pojutrze.

.wiadomość, że rząd federalny Sta- & wiarygodności zeznań świadków

Porozumienie, 
Ale i Dalsze 

Strajki
Warszawa (UPI). — Podobno wice­

premier Mieczysław Jagielski dopro­
wadził do porozumienia ze strajku­
jącymi kolejarzami, przedyskutował 
sprawę utworzenia specjalnej komi­
sji, która zajmie się sprawą rozdziału 
funduszu wynoszącego 6.3 milionów 
dolarów i przeznaczonego na podwyż­
ki, ale szczegóły zawartej umowy nie 
są znane.

Nadal natomiast strajkuje monta- 
żownia w warszawskiej fabryce trak­
torów Ursus i w wielu fabrykach 
w całym kraju rozpoczęły się się 
strajki okupacyjne.

Strajkują m.in. pracownicy zakła­
dów włókienniczych w Łodzi i zało­
gi śląskich kopalń. We wszystkich tych 
wypadkach chodzi o sprawę zarob­
ków i tylko montażyści Ursusa straj­
kują, aby doprowadzić do zwolnienia 
z więzienia ochotniczego działacza 
NSZZ “Solidarność” — Jana Naroż- 
niaka, który został aresztowany w cza­
sie zeszłotygodniowego najazdu poli­
cji na warszawskie biuro “Solidar­
ności”.

W sprawie Nąrożniaka prowadzone 
są rokowania z przedstawicielem pro­
kuratury w głównej kwaterze “Soli­
darności” w Gdańsku. W Warszawie 
rozmowy w tej sprawie z prezyden­
tem miasta Jerzym Majewskim nie 
przyniosły rezultatu. Majewski oświad­
czył wprost, że mowy być nie może 
o zwolnieniu aresztowanego.

Przywódcy “Solidarności” doma­
gają się ponadto zwolnienia co naj­
mniej sześciu aresztowanych w ostat­
nim okresie pod zarzutem “działal­
ności anty-socjalistycznej”, utworze­
nia komisji sejmowej, która zbada 
pewne wypadki bezprawia, jakiego 
dopuściła się policja, a także prze­
prowadzenia śledztwa i zbadania re­
presji przeciwko strajkującym i de­
monstrantom z roku 1970 i 1976.

Wojsko Strzela
Ramallah (UPI) — I dziś także 

żołnierze izraelscy otworzyli ogień w 
kierunku demonstrującej i ciskającej 
kamienie młodzieży arabskiej w 
Przedjordanii, domagającej się otwo­
rzenia zamkniętego Uniwersytetu Pa­
lestyńskiego. Dwóch demonstrantów 
zostało rannych.

Oskarżenia 
Przeciwko MGM

Las Vegas, Nev. (UPI)—Przynaj­
mniej trzy nowe oskarżenia wpłynęły 
do sądów w Nowym Yorku, Detroit 
i Los Angeles przeciwko kierownic­
twu hotelu MGM, zarzucając mu lek­
ceważenie podstawowych przepisów 
antypożarowych.

W pożarze zginęły 84 osoby. Dzisiaj 
w dalszym ciągu trwają poszukiwania 
dalszych ofiar, w dotychczas nie usu­
niętych gruzach pokoju pokerowego.

Grupa Meksykanów, która podczas 
pobytu w Las Vegas zatrzymała się 
w MGM, jako pierwsza wystąpiła z 
oskarżeniem przeciwko hotelowi do­
magając się odszkodowania wysokości 
$175 milionów.

Przyczyną — 
Wzrost Cen 
Nieruchomości 
Na Terenie Całego 
Kraju Zanotowano 
Spadek Cen Paliw
Washington, Chicago, (UPI) — Z 

ogłoszonego wczoraj raportu rządo­
wego wynika, że inflacja na terenie 
całego kraju utrzymała się na pozio­
mie 12.2%, podczas gdy w Chicago 
wynosi ona 14.4%.

Doniesienia regionalnego biura 
statystycznego mówią o wzroście cen 
konsumenta w naszym mieście i oko­
licach o 1.4% w październiku. Główną' 
przyczyną takiego stanu rzeczy jest 
kolejna podwyżka cen domów i wzrost 
kosztów utrzymania nieruchomości o 
5.7% i wyższe procenty od pożyczek, 
które w październiku ub. roku koszto­
wały $100 dzisiaj konsument musi 
zapłacić $114.4.

Jedyną pocieszającą wiadomością 
są zniżki cen na wszystkie rodzaje 
paliwa. Przeciętna cen paliwa wynosi 
obecnie $1.223 za galon. Galon benzyny 
wysokooktanowej kosztuje $1.250, 

(Ciągdalszy na str. 6-ej)

Rafsanjani: USA 
Muszą Przyjąć 
Nasze Warunki
Bejrut (UPI) — Marszałek irań­

skiego Parlamentu Hojjatoleslam 
Hashmi Rafsanjani po rozmowach w 
Bejrucie z przedstawicielami rządu 
libańskiego i Palestyńskiej Organiza­
cji Wyzwoleńczej, powiedział dzien­
nikarzom, że Iran nie wda się w żadne 
dodatkowe rokowania w sprawie 52 
zakładników i że Stany Zjednoczone 
mają tylko jedną możliwość: “przyjąć 
nasze warunki”.

“Obecnie sprawa jest w rękach 
Washingtonu . . .Nie ma miejsca na 
rokowania .. . Nasze warunki są bar­
dzo wyraźne i sprawiedliwie ... Kry­
zys wywołany sprawą zakładników 
zostanie rozwiązany gdy — i jeżeli — 
Stany Zjednoczone warunki te przyj- 
mą” — oświadczył kategoryczne 
Rafsanjani.

W czasie przejazdu do Parlamentu 
libańskiego, dwa samochody z jego 
świty zostały zatrzymane przez człon­
ków prawicowej Falangi libańskiej, 
ale interweniował osobiście przywód­
ca tej formacji Beshir Gemayel, który 
nakazał zatrzymanych zwolnić na­
tychmiast.

Wypowiedź Rafsanjaniego zbiegła 
się niemal co do godziny z odlotem do 
Washingtonu miediatorów algerskich, 
którzy stronie amerykańskiej przed­
łożą odpowiedź irańską. W skład 
delegacji wchodzi ambasador alger- 
ski w Teheranie — Abdelkrim Ghe- 
raib, ambasador algerski w Washing­
tonie — Reda Malek i Mosstefai Seg- 
hir — dyrektor Centralnego Banku 
Algerskiego.

“Zaciskanie Pasa” 
w W. Brytanii

Londyn. (UPI) — Brytyjski kan­
clerz skarbu sir Geoffrey iłowe ogłosił 
w czasie burzliwej sesji Parlamentu 
decyzje ekonomiczne, które dla spo­
łeczeństwa oznaczają dalsze wyrze­
czenia i konieczność “zaciskania 
pasa.”

Kanclerz zapowiedział wprawdzie 
zmniejszenie o dwa punkty oprocen­
towania od pożyczek, ale także zwię­
kszenie stawek za ubezpieczenia zdro­
wotne i emerytalne, oraz redukcję 
wydatków publicznych i zbrojenio­
wych.

Fundusz na roboty publiczne został 
zmniejszony o $2.3 miliardy, na zbro­
jenia o $468 milionów.

W kołach politycznych ocenia się, 
że rząd JejKMości nie będzie w stanie 
dotrzymać zobowiązań, dotyczących 
obrony, ze względu na wskaźnik in­
flacyjny, który w skali rocznej prze­
kracza 3 procent.
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Bristol Mushroom Farm, P.O. Box 45, Woodworth, Wis. 53194

BRISTOL Name

ń

3 óóiaiN.r
g Róg Milwaukee, 
£ Telefon

OSTATECZNA WYPRZEDAŻ 30% DO 80% ZNIŻKI

HODUJCIE 
WŁASNE 
GRZYBY

no tu bogate pokłady krzemienia pa­
siastego, służącego do wyrobu broni i 
narzędzi, odnajdywanych obecnie w 
większości krajów Europy. Fakt ten 
świadczy, że krzemień wydobywany u 
stóp Gór Świętokrzyskich przed 5-4 
tysiącami lat przyczynił się do doko­
nania tak zwanej gospodarczej rewo­
lucji neolitycznej na znacznych obsza­
rach Europy Środkowej, Wschodniej, 
Północnej i Zachodniej. Narzędzia i 
broń neolityczna były znacznie dos-

MUSHROOM 
FARM

epoki paleolitu.
Rezerwat archeologiczny stanowi 

jedno z ówczesnych pól górniczych. 
Na powierzchni są tu liczne zapadlis­
ka oraz usypiska, tze. warpie, czyli 
przedhistoryczne hałdy — jedyne 
zachowane w Europie. Pod ziemią — 
liczne dobrze zachowae chodniki i szy­
by. Pewien fragment labiryntu chod­
ników został udostępniony do zwiedza­
nia. Na powierzchni znajduje się mu­
zeum zawierające m.in. charakterys­
tykę obiektu, kierunków eksportu 
wydobywanej tu niegdyś kopaliny 
oraz historię odkrycia neolitycznej 
kopalni. Ku czci odkrywcy Krzemio­
nek Opatowskich, geologa Jana Sam­
sonowicza, profesora Uniwersytetu 
Lwowskiego i Warszawskiego wznie­
siono pomnik.

Address --------------------------

City, State, Zip ----------------
 Check □ Money order

Zapisujcie Dział”'° Waszą 
DcWyc . .

Małoletnich Z.N.F.

i

SQUARE STORE
GODZ.: PON., CZW., PIĄTEK 10-8

-40% PRZECENIANA PŁASZCZACH I KURTKACH ZIMOWYCH 
’ 40% PRZECENY NA WSZYSTKICH SWETRACH

Czy nie byłoby Wam przyjemnie 
zbierać" codziennie własne 
grzyby? Farma Bristol Mush­
room w Woodworth, Wis. wyśle 
wam odpowiedni zestaw grzybni 
(nasion) który w kilku dniach 
czasu przyniesie Wam obfity 
plon grzybów. Wszystkie 
potrzebne instrukcje są tam 
załączone. Te grzyby mogą być 
prawie wszędzie hodowane.

Należy tylko przesłać czek lub Money Order na 
sumę $13.95, a zestaw nasion przyjdzie do 
Was w ciągu 2 do 4 tygodni.

Zarząd Koła z prezesem Janem Pan­
kiem prosi wszystkich członków o 
przybycie. Instalacja nowego zarządu 
odbędzie się po posiedzeniu.

Uwaga!
Informacje do kolumny podhalań­

skiej proszę kierować na telefon: 
585-2736, w ciągu dnia, a wieczorem: 
582-5471. Zawiadomienia o zebraniach 
należy zgłośić dwa tygodnie przed 
terminem, natomiast informacje o 
imprezie — miesiąc wcześniej.

Janina Duda

KURTKI ZAMSZOWE 
I SKÓRZANE 

WARTOŚCI DO $150.00 

TERAZ $39901 $5990

1/3 PRZECENY NA KOSZULACH
FIRM ARROW I CAREER CLUB ORAZ

BIELIŻNIE, SKARPETACH I BIŻUTERII

MĘSKIE SPODNIE
WARTOŚCI DO $35.00

TERAZ $5”
WSZYSTKIE INNE 1/2 CENY

MĘSKIE GARNITURY 3-CZ.
ZNANYCH FIRM

TERAZ
$3990 ~ $5990 ~ $8990

2767 Milwaukee
WT., ŚRODA, SOBOTA 10-6 NIEDZ. 12—5

UBEZPIECZENIA 
SAMOCHODOWE 
NA ŻYCIE I 
OD OGNIA
DZWON PO POLSKU X 
LUB ANGIELSKU:

Stefańczyk Robt. 
486-0443

3908 W. DIVERSEY

Jarmark Góralski
Od kilkunastu lat Zarząd Główny 

Związku Podhalan urządza tradycyjny 
jarmark góralski, dając w ten sposób 
możliwość zaopatrzenia się w orygi­
nalne prezenty świąteczne w stylu 
podhalańskim. Korzystają z tej okazji 
nie tylko Podhalanie, lecz również 
Polonia i środowisko amerykańskie. 
W tym roku jarmark odbędzie się w 
niedzielę, 30 listopada, w Domu Pod­
halan, 3035 West 51st Street, Chicago, 
od godziny 1-6 po poł. Oprócz wyrobów 
góralskich, będą do nabycia także 
opłatki, polskie kartki świąteczne 
oraz wyśmienite polskie potrawy. Bę­
dzie można posłuchać muzyki góral­
skiej w wykonaniu oryginalnej kapeli. 
Sztukę malowania na szkle zaprezen­
tuje przebywający gościnnie w Chica­
go p. Janina Czech-Kapłan, arystyka 
z Zakopanego. Obraz malowany na 
szkle będzie stanowił również miły i 
bardzo gustowny prezent dla kogoś 
bliskiego sercu. Zapraszamy w goś­
cinne progi domu podhalańskiego 
wszystkich, którzy pragną w tym roku 
sprawić swoim bliskim atrakcyjne, 
oryginalne, a nie drogie prezenty 
świąteczne.

Andrzejki
Zarząd Koła 25 Harklowa zaprasza 

na zabawę jesienną “Andrzejki” w tę 
sobotę, 29 listopada, do Domu Podha­
lan, 3035 West 51st Street. Zabawę 
rozpocznie orkiestra “Krakowiak” o 
godzinie 8:00 wieczorem. Zapraszamy 
wszystkich członków z rodzinami, przy­
jaciół i znajomych. Do dyspozycji goś­
ci będzie również kuchnia zaopatrzo­
na w smaczne potrawy. Za zarząd 
Józef Gil — prezes.

Również w tę sobotę, 29 listopada w 
Columbia Hall, 1700 West 48-th Street, 
odbędzie się zabawa “Andrzejki”, 
którą organizjuje Koło 34 Zakopane. 
Do tańca grać będzie orkiestra “Biało- 
Czerwoni”, już od godzny 7 wieczo­
rem. Zarząd Koła z wiceprezesem 
Andrzejem Fiodorem zaprasza człon­
ków ich rodziny, sympatyków oraz 
wszystkich pragnących zabawić się w 
ostatni przedadwentowy wieczór.

Posiedzenie Wyborcze
Zarząd Koła 5 im. W1 Zamoyskiego 
zawiadamia swoich członków, że pt> 
siedzenie sprawozdawczo-wyborcze 
odbędzie się w tę niedzielę, 30 listopa­
da, w sali Woźniak Casino, 2530 S. 
Blue Island Ave., o godz. 2:00 po poł. 
Prosimy o obowiązkową obecność. Po 
posiedzeniu odbędzie się instalacja 
nowego zarządu.

Michał Łatka — prezes
Koło 3 Morskie Oko odbędzie roczne 

posiedzenie sprawozdawczo-wybor­
cze w poniedziałek 1 grudnia, w sali 
Steven’s Lounge, 13200 South Baltimo­
re Street, o godzinie 7:00 wieczorem.

SQUARE STORE 
LIKWIDUJE INTERES

SPECJALNA GRUPA 
MARYNAREK SPORTOWYCH

WARTOŚCI DO $125

TERAZ 51495
WSZYSTKIE INNE 40% ZNIŻKI

Humor Śląski
— Francek, ponoć żeś się ożenił?
— Ano, prowda.
— No to musisz być szczęśliwy?
— Ano muszę.

* * *
Doktór bada chorego i mówi mu:
— Z tą chorobą to możecie żyć jesz­

cze ze sto lat.
— To tak mi się już pogorszyło?
— Jak to pogorszyło?
— No bo mi łońskiego roku pedzieli, 

że z tą chorobą mogę żyć 200 lat.
* * *

Była niedziela, a Kampowa ze 
swoim chłopem poszli na przechadzkę 
do ogrodu zoologicznego. Wszędzie się 
tak przypatrują i nadziwić się nie 
mogą, jak to też te dzikie zwierzęta 
tu, na Śląsku, umieją wytrzymać. 
Kampowa prawie z płaczem mówi do 
chłopa:

— Patrz, ten biedny tygrys, całe 
życie w takiej niewoli.

— Ale on chociaż poryczeć może — 
odpowiedział Kampa.

* ♦ *
Raz jeden chory umarł i dostał się 

do nieba. Święty Piotr go wpuścił i 
widzi, że ten nieboszczyk się śmieje.

— Powiedz mi duszo — mówi Piotr — 
po jakiemu ty się tak śmiejesz?

— A dyć z tego, żech już blisko od 
godziny tu w niebie, a oni mnie tam 
na dole jeszcze operują.

Klub Wietrzychowice
Uwaga Członkowie Klubu, którzy 

brali udział w bankiecie jubileuszo­
wym. Fotografie z Bankietu można 
oglądać i zamawiać w “Henry’s 
Place,” 3020 N. Kimball.

W4 SKLEPY:
3116 W. 43rd STREET 523-9533 

6743 W. ARCHER 229-1138

81395
Włącznie z dostawą

KURTKI SPORTOWE
WARTOŚCI DO $95.00

TERAZ $9"

WEŁNIANE PŁASZCZE 
SAMOCHODOWE 

REG. $95

TERAZ s49’°

Jutro od 2:30
PREMIERA!

Piątek od 6:30 wiecz.
Sobota od 2:30 po poł.
Iskrzący gwiazdami ★ ★ ★ 

film ze złotej serii 
o zagubionym choć 
sławnym człowieku 
w/g głośnej noweli 

TADEUSZA DOŁĘGIMOSTOWICZA 
Targa uczuciem... 

przemawia do serc.

KOSZULE -KANE
Z KRÓTKIMI RĘKAWAMI 

REG. $18.00

TERAZ s7”
KOSZULE SPORTOWE

Z KRÓTKIMI RĘKAWAMI

REG. $16.00 TERAZ s4”

Krzemionki Opatowskie
Kilka kilometrów na północy-wschód 

od Ostrowca Świętokrzyskiego znaj­
duje się obiekt zabytkowy światowej 
klasy “O”, rezerwat archeologiczny 
Krzemionki Opatowskie. Na obszarze 
137 ha rozciągają się tu półkolem od 
wsi Magoń do Rudy Kościelnej liczne, 
doskonale zachowane pola górnicze z 
młodszej epoki kamiennej, podziemne 
chodniki i około tysiąca szybów wydo­
bywczych.

Są to największe i najlepiej zacho­
wane z dotychczas znanych na euro- konalsze od swych poprzedników z 
pejskim kontynencie podziemne 
kopalnie z tego okresu. Eksploatowa-

Andrzejki w Szkole 
im. F. Chopina w Palatine

Polska Szkoła im. Fryderyka Chopi­
na w Palatine, zaprasza całą Polonię, 
a szczególnie rozsianą na północno- 
zachodnich przedmieściach na swoją 
zabawę jesienną — Andrzejki.

Zabawa odbędzie się w sobotę 29 
listopada, br. w przepięknej i obszer­
nej sali balowej “The Lancer”, która 
może pomieścić około 1000 osób. 
Początek o godz. 8:00 wieczorem, 1450 
E. Algonquin Rd., Schaumburg, II. 
(pół mili na zachód od Rd. 53).

Do tańca będzie przygrywać dobo­
rowa orkiestra “Wawele”. Bufet obfi­
cie zaopatrzony. Dochód całkowity 
przeznaczony będzie na dalszy rozwój 
szkoły. Strój dowolny. Po rezerwacje 
prosimy telefonować 398-0423 lub 
359-9539.

Barbara Kozłowska — kierownik
Zofia Barczyk — prezes

SLIZ’S
DELICATESSENS

Domowej roboty polska kiełbasa i rozmaite inne wędliny 
i smakołyki

Co Słychać 
Wśród Podhalan

Włóczy się po świecie. . ., 5 
nie wie kim jest... skąd 8 
przyszedł i jak się nazywa! 8 

2-ga atrakcja! 3 
100 minut śmiechu w 

barwnej i czarującej komedii £ 

“Nie Lubię \ 
Poniedziałku” [ 
Warszawska satyra o { 
ludziach przesądnych, g 
cieszy i bawi do łez! j 

w kinie !

MILFORD
3319 N. Pulaski Rd. ’ 

i, Blok od Belmont | 
n Telefon: 545-5922

!

1

86 (CiągDalszy)

PROFESOR 
(WILCZUR ►Jl

TADEUSZ DOŁĘGA MOSTOWICZ $

Rozumiała jednak, że Wilczur o nim zupełnie inaczej myślał.' 
Gdy tańczyła odczuwała wyraźnie jego dezaprobatę. Nie naganę, nie 
potępienie, lecz jakby niezadowolenie. Może postąpiła źle, że tańczyła. 
Może w ogóle nie powinna go była namawiać do tej wizyty?...

Nie mogła jednak sobie z tego robić zarzutu. Tak mało ma przy­
jemności. Tak dalece wyrzekła się wszelkich rozrywek, że ma prawo 
oczekiwać od niego wyrozumiałości, gdy raz, raz jeden na wiele mie­
sięcy zechciała się zabawić.

Rozmyślania te napełniły ją zniechęceniem i jakimś wyraźnym 
smutkiem. Wstała. Postanowiła odłożyć rachunki do jutra i zaczęła 
układać papiery w szufladzie.

W tej właśnie chwili w okna uderzył jaskrawy blask elektrycznego 
światła. Od strony młyna zbliżał się samochód.

—- Cóż to może być? — zdziwiła się Łucja.
Przez szum deszczu wyraźnie dobiegał głos pracy motoru. Sa­

mochód zatrzymał się przed gankiem i po chwili zastukano do drzwi. 
Ponieważ w sieni było ciemno, Łucja wzięła lampę z ambulatorium i 
trzymając ją w ręku ,otworzyła drzwi.

W pierwszej chwili nie poznała Dobranieckiej 'i zapytała:
— Czy przywiozła pani chorego?
— Musiałam się bardzo zmienić — odezwała się przybyła. — 

Jestem Dobraniecka.
Łucja odstąpiła o krok. Krew uderzyła jej do twarzy. Zanim 

jednak zdążyła coś powiedzieć, ujrzała za Dobraniecką Kolskiego. Opa­
nowała się:

— Proszę. Niech państwo wejdą.
Postawiła lampę na stole i stała obok wyprostowana z zaciśnięty­

mi szczękami. Zjawienie się tu tej kobiety było wręcz cynizmem. 
Wzbudziło w Łucjo z dawną mocą całą fazę nienawiści.

Pani Nina zbliżyła się do niej i wyciągnęła rękę:
— Nie przywita się pani ze mną? — zapytała pokornie.
Po chwili wahania Łucja podała jej końce palców, lecz ruchem 

tym wyraziła tyle pogardy, ile jej miała w sobie. Niemal równie obo­
jętnie podała rękę Kolskiemu. W obawie, by rozmowa nie obudziła 
profesora, przeprowadziła ich do ambulatorium i po zamknięciu drzwi 
— zapytała:

— Czy państwo nie otrzymali depeszy?
— Otrzymaliśmy, ale... — zaczęła Dobraniecka.
— Szkoda było tracić czas na podróż. Mogę powtórzyć pani 

to samo, co było w depeszy.
— A czy zastałam profesora Wilczura? Za dwie godziny najpóź­

niej musimy wyjechać, by zdążyć na samolot.
Łucja wzruszyła ramionami:

— Nie zatrzymuję. Tym bardziej, «że pani nie może zobaczyć 
profesora Wilczura, Jest późna noc. Profesor śpi po dniu pracy i nie 

' mogę go budzić.
Dobraniecka cała się trzęsła:

Błagam panią. Błagam. Tu chodzi o życie mego męża.
Oczy Łucji zwężyły się:
— A czy pani i pani mąż wtedy, kiedy nie potrzebowaliście Wilczu­

ra, umieliście znaleźć dla niego choć iskierkę ludzkiego uczucia? Jakim 
prawem, z jakim czołem przychodzi pani tutaj do człowieka, którego. 
ście skrzywdzili, któregoście wyzuli ze wszystkiego, i omal nie zabili­
ście moralnie Tak, bo to wy! Bo to pani mąż i pani sama byliście 
źródłem tych wszystkich łajdactw, którymi oplątano profesora. I teraz 
błaganie, o łaskę? O! wiem dobrze, co o was sądzić. Ja wiem i profesor 
Wilczur wie. Jeżeli się czemu dziwię, to tylko temu, że tak późno 
dotknęła was zasłużona kara. Trzeba nie mieć poczucia wstydu, by po 
tym wszystkim co zaszło, zjawiać się tu, w domu profresora! Trzeba 
być cynicznym zwierzęciem, nie człowiekiem, żeby prosić go o ratunek!

Pani Dobraniecka ścisnęła skronie w obu rękach i powtarzała 
cicho:

—Boże, Boże Boże.
Kolski milczący i blady stał opierając się o poręcz krzesła, wpa­

trzony w iskrzące się nienawiścią oczy Łucji. Nie słyszał tego co mó­
wiła. Chłonął w siebie jej obecność, upajaŁ się tym, że ją widzi.

— Niegodna jest pani, by przestąpić próg tego domu. Każde pani 
dotknięcie jest brudem i obrazą. Na próżno pani tu przyjechała, bo 
brzydzę się nawet tym, że widzę panią upokorzoną. Nie zobaczy pani 
profesora!...

— Jakże okrutnie pani się mści! — wyszeptała Dobraniecka.
— To los się mści na was. Los nie ja.
— Więc dlaczego pani nie chce umożliwić mi zobaczenia profe­

sora? Czyż to nie zemsta dyktuje pani tę nieustępliwość?
Łucja zmierzyła ją pogardliwym spojrzeniem:,

— Nie zemsta, bo wie pani, co wczoraj powiedział profesor? Po­
wiedział, że nie odmówiłby pomocy nawet największemu zbrodniarzo­
wi.

— Więc czemuż nam jej odmawia?
— Bo jej dać nie może. Nie obudzę profesora i nawet mu nie 

wspomnę o tym, że pani tu była. Nie chcę mu zakłócać spokoju. Och, 
wy, z waszą chciwością i zazdrością, nawet nie rozumiecie tych szla­
chetnych wyżyn, tego bezmiaru dobroci, tego poświęcenia, których 
pełna jest dusza pokrzywdzonego przez was człowieka. Poznaję panią 
już w tym, że pani tu przyjechała. Bo oczywiście nie uwierzyła pani 
słowom mojej depeszy. Sądziła pani, że to jest tylko wymysł. Co?... 
Prawda? Myślała pani, że to kłamstwo. Że profesor Wilczur chciał 
przez to dać do zrozumienia, że nie odmówiłby pomocy, pomimo doz­
nanych krzywd, gdyby tylko mógł. Otóż myli się pani. Wobec pani 
nie jestem zobowiązana do żadnych wyjaśnień, ale powiem pani. Nie­
dawno wściekły pies pogryzł rękę profesora i od tego czasu, chociaż 
przeprowadzono potrzebną kurację, lewa ręka znajduje się w nieustan­
nym drżeniu. Czy teraz rozumie pani, że profesor naprawdę nie może 
podjąć się operacji?

Pani Dobraniecka chciała coś powiedzieć, lecz Łucja przerwała 
jej ruchem ręki:

— Nie. Niech pani nie mówi. Niech pani nic nie mówi. Boję się, 
że usłyszę jakieś plugawe podejrzenie. Bo z tych ust w których rodziły 
się najgorsze potwarze i oszczerstwa, niczego innego się nie spodzie­
wam. Nie macie po co tu dłużej zostawać. Niech pani jedzie. Niech 
pani jedzie zaraz i pozwoli nam zapomnieć o sobie i swoim mężu!...

Dobraniecka niespodziewanie rzuciła się przed nią na kolana:
— Litości... Litości... — jęczała i wybuchła łkaniem.
Lecz Łucja była niewzruszona:
— Niechże pani wstanie. To jest wstrętne!
I zwracając się do Kolskiego, powiedziała niemal rozkazująco.
— Niechże pan podniesie tę panią.
Kolski pomógł wstać pani Ninie i usadowił ją na krześle. Nie 

przestała szlochać i przez kilka minut w pokoju rozlegało się jej łkanie. 
Wśród płaczu zaczęła mówić:

— Strasznie pani mnie sądzi... Strasznie... Może zasłużyłam na to... 
Ale zniosę wszystkie upokorzenia... Wszystkie... Tylko niech pani mi 
nie odmawia tej łaski... Ja się muszę widzieć z profesorem...

— Po co? — krótko zaptyała Łucja.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Historia i Tradycja 
Dnia Dziękczynienia

Pielgrzymi albo Purytanie, jak ich 
wszyscy obecnie nazywają, którzy po 
raz pierwszy obchodzili w r. 1621 
Dzień Dziękczynienia, nie byli ludźmi, 
którzy skłonni byli do świętowania i 
zabaw. Wprost przeciwnie, napewno 
byliby bardzo zdziwieni tym, że zapo­
czątkowali jedno z najbardziej popu­
larnych świąt na Nowym Kontynencie, 
na którym szukali lepszego życia, lep­
szych warunków wyznawania swej 
wiary.

Obchód Dnia Dziękczynienia 359 lat 
temu byl właściwie formą starą, prze­
niesioną z Europy. Dzień Dziękczynie­
nia bowiem, nie był niczym innym jak 
uroczystym zakończeniem zbiorów, 
pożegnaniem lata i jesieni w oczeki­
waniu zimy, okazją do podziękowania 
Bogu za to, że pozwolił na zebranie 
dostatecznej ilości pożywienia, aby 
przetrwać ciężkie czasy ostrych zim 
tego rejonu. Był on jednym ze swois­
tych odmian obchodów znanych w folk­
lorze wielu narodów, u nas w Polsce 
pod nazwą Dożynek.

Święto Dożynek ma swój początek 
na Dalekim Wschodzie, gdzieś w oko­
licach Egiptu, Syrii i Mezopotamii, 
Pierwszy i ostatni kłos zboża zebrane­
go w danym sezonie, ofiarowywany 
był uroczyście “Matce Ziemi”, noszą­
cej więcej imion, w zależności od 
tego gdzie te obchody , się odbywały.

Warto zaznaczyć, że np. Żydzi ob­
chodzą dwa takie święta: wiosną i je- 
sienią. W krajach europejskich takich 
jak: Niemcy, Anglia, Francja czy Ho­
landia i w wielu innych w Europie 
Środkowej obchodzono to święto koło 
dnia 11 listopada.

Zupełnie inaczej obchodzili święta 
dożynkowe rodzenni mieszkańcy Ame­
ryki, Indianie. Aztekowie w Meksyku 
rok rocznie składali w ofierze młodą 
dziewczynę, która stanowiła symbol 
bogini kukurydzy Ksilonen (Xilonen). 
Dziewczynie tej ścinano głowę na oł­
tarzach bogów azteckich. Inne ple­
miona indiańskie takie jak np. Paw­
nees, dawały w ofierze swym bogom 
również dziewczynę.

W czasach nam bliższym, Chero­
kees, plemię indiańskie zamieszkujące 
południowo-wschodnie tereny kraju 
miały na tę okazję specjalny taniec, 
zwany tańcem zielonej kukurydzy. 
Tańczony on był po zakończeniu zbio­
rów i symbolizował rozpoczęcie nowe­
go roku.

Pierwsi osadnicy amerykańscy już 
wcześniej obchodzili dzień przezna­
czony na “podziękowanie”. Znany jest 
Dzień Dziękczynienia obchodzony 
przez mieszkańców Nowej Fundlandii 
w 1578, jak również w r. 1607 w Maine.

Tradycja dziesiejszego Dnia Dzięk­
czynienia pochodzi jednak z obchodów 
urządzanych przez Pielgrzymów — 
Purytanów, jak ich się popularnie na­
zywa, którzy przybyli do Ameryki 
późną jesienią 1620 r. do miejscowości 
Plymouth w Massachusetts.

Kim byli ci Purytanie, którzy zapo­
czątkowali dziś tradycyjne już dla 
Amerykanów święto?

Byli to członkowie sekty protestanc­
kiej, odłamu kościoła anglikańskiego, 
którzy na skutek prześladowań w 
Anglii wyemigrowali z niej w poszuki­
waniu lepszych warunków życia i prak­
tyk religijnych. Początkowo wyemi­
growali oni do sąsiedniej Holandii, 
ale po kilku latach pobytu w tym kraju 
zadecydowali spróbować przysłowio­
wego szczęścia na Nowym Kontynen­
cie w Ameryce. Byli to ludzie propa­
gujący ciężką pracę, “oczyszczenie” 
kościoła z “naleciałości”, stąd nazy­
wano ich także Purytanami.

Zadecydowawszy o wyjeździe do 
Ameryki napotkali na poważne trudno­
ści natury materialnej. Chodziło bo­
wiem o to, że przejazd do tak odległe­
go kraju byl zbyt drogi, a niestety, 
nie dysponowali odpowiednia gotówką. 
Udało się jednak otrzymać pożyczkę i 
15 sierpnia 1620 r. wyruszyli na statku 
Speedwell z Holandii. Musieli jednak 
zatrzymać się w porcie angielskim 
Plymouth aby dołączyć do innego 
statku, który również udawał się w tę 
samą drogę. Jak się jednak okazało 
Speedwell był statkiem starym i nie 
mógł wyruszyć w dalszą drogę. Skom­
plikowało to trochę sytuację, ponieważ 
Mayflower musiał przejąć pasażerów 
uszkodzonego statku. Uszczupliło to 
znacznie ilość przyszłych osadników 
na ziemi amerykańskiej.

Mayflower wyruszył z Anglii 16 
września tegoż roku, aby po długiej i 
ciężkiej podróży dotrzeć do wybrzeży 
Ameryki gdzieś pod koniec listopada. 
Na statku oprócz wielu innych pasa­
żerów znajdowało się 41 “Świętych”, 
jak ich też nazywali współcześni.

Jeszcze przed zejściem na nowy ląd 
ustanowili swój własny samorząd wy­
bierając na przywódcę gubernatora. 
Pierwszym gubernatorem jeszcze nie 

założonej osady został jeden z trzech 
wybitnych przywódców tej sekty John 
Carver.

Po wylądowaniu uznali, że osiądą w 
wymarłym miasteczku, które nosiło 
nazwę Patuxet, i było pozostałością 
kolonizacji przeprowadzonej przez 
Johna Smitha. Ludność tego miastecz­
ka wymarła kilka lat przedtem na sku-1 
tek zarazy.

Wyszli na ląd 11 grudnia tegoż rokir. 
Nową osadę, którą założyli nazwali 
Plymouth, tak jak się nazywał port 
angielski z którego wyruszyli w podróż.

Według znanych danych wiadomo, 
że powitał Pielgrzymnów wódź in­
diański imieniem Squanto, który zna­
jąc język angielski i będąc obeznany 
z kulturą Europejczyków dużo pomógł 
nowym osadnikom szczególnie jeśli 
chodzi o porady dotyczące sposobu 
polowania na dziką zwierzynę, połowu 
ryb i ewentualnie uprawy kukurydzy. 
Był im wiemy aż do końca swego ży­
cia tj. do 1622 r.

Ciężka pierwsza zima zrobiła swoje. 
Na skutek braku żywności, straszliwe­
go zimna, wielu nowych przybyszów 
zmarło. Zmarł również pierwszy gu­
bernator John Carver. Na jego miejsce 
wybrano młodeszego, bo 32-letniego 
Williama Bradforda. W czasie tej pier­
wszej straszliwej zimy musieli osad­
nicy budować własne domy, z barku 
dostatecznej ilości rąk do pracy, zdo­
łano wybudować jedynie kilka domów 
jednorodzinnych, i jeden przeznaczony 
dla kilku rodzin.

Tak przeszła zima, nadeszła wiosna 
a z nią pierwsze próby upawy roli. 
Pielgrzymi mieli o tyle szczęście, że 
ziemia okalająca ich nowe osiedle 
była gotowa pod uprawę. Wykarczo- 
wali ją bowiem dużo wcześniej In­
dianie. Squanto nauczył ich uprawy 
kukurydzy, okoliczne lasy zapewniły 
zwierzynę na mięso. W sumie mieli oni 
osiem akrów ziemi przeznaczonych 
na kukurydzę, sześć czy siedem na an­
gielskie żyto. Niestety, zasiew jęcz­
mienia i grochu nie udał się. Zbiory 
tego roku nie należały więc do nadzwy­
czajnych w porównaniu ze zbiorami o 
jakich można mówić w dniu dzisiej­
szym. Nie mniej, zapewniały one 
możliwe warunki przeżycia drugiej, 
ciężkiej zimy na nowym miejscu, z 
tym, że osadnicy zmuszeni byli prze­
strzegać bardzo ściśle racjonowania 
żywności.

Przeżycie pełnego roku doczekanie 
się zbiorów, wydawało się dla osadni­
ków doskonałą okazją do uczczenia te­
go sukcesu odpowiednią uroczystością. 
Tak więc mieszkańcy maleńkiego 
miasteczka składającego, się z siedmiu 
domów jednorodzinnych i czterech 
wielorodzinnych, postanowili urządzić 
święto dziękczynne. Zaprosili na nie 
swych najbliższych sąsiadów, Indian 
ze szczepu Wampanoags. Przybyli In­
dianie wraz ze swym wodzem Massa- 
soit i świętowali wspólnie z osadnika­
mi pierwsze święto Dnia Dziękczynie­
nia. Trwało ono trzy dni i składało 
się z wyśmienitej uczty i zawodów 
sprawności pomiędzy osadnikami i 
Indianami. Osadnicy popisywali się 
przed swymi gośćmi sprawnością woj­
skową, grano wspólnie w piłkę, w grze 
zbliżonej do dzisiejszego palanta, po­
pisywano się wzajemnie umiejętno­
ściami strzelania do celu. Indianie 
strzelali z luków, a osadnicy z broni 
palnej.

Na stołach zastawiono suto potrawy, 
które niczym nie przypominają dzi­
siejszych uczt dziękczynnych. Było 
tam więc kilka jeleni, kaczek, gęsi, 
dużo ryb i raków, biały i kukurydziany 
chleb, jak również szereg odmian róż­
nych jarzyn. Do uczty znacznie dołą­
czyli się Indianie ofiarowując swym 
gospodarzom szereg jeleni upolowa­
nych przez siebie przed ucztą. Na de­
ser jedzono kompoty z suszonych Owo­
ców, a popijano bardzo słodkie, domo­
wego wyrobu wino, które zrobiono z 
dzikich winogron.

Pomimo, że indyków wtedy nie bra­
kowało, historycy nie mogli się doszu­
kać wzmianki o tradycyjnym dzisiaj 
indyku, na stole osadniczym.

Tak więc odbył się pierwszy Dzień 
Dziękczynienia. Późniejsze nie były 
zbyt częste, bo na następny czekano 
aż dwa lata.

Pierwsza, oficjalna proklamacja 
wyznaczająca Dzień Dziękczynienia,’ 
jako święto ogólnonarodowe została 
wydana przez Georga Washingtona w 
1784 r. W swej proklamacji pierwszy 
Prezydent Stanów Zjednoczonych ape­
lował, aby dzień ten stał się dniem w 
którym wszyscy podziękują Najwyż­
szemu za wszystkie łaski jakie otrzy­
mali na Nowej Ziemi. Nie ustalono 
jednak stałej daty obchodów tego świę­
ta, ponieważ jak zwykle, trudno było 
skoordynować wszystkich do wspólne­
go działania. Ustanowienia Dnia

“Ład” — Nowe Pismo 
Katolickie

W najbliższym czasie w Kraju uka- 
źe się w sprzedaży nowe pismo kato- 
licko-społeczne, dwutygodnik o naz­
wie “Ład”, wydawany przez Ośrodek 
Dokumentacji i Studiów Społecznych 
w Warszawie.

Z Życia 
Organizacyjnego 

Z.N.P.
Zebranie Gminy 143 ZNP

Miesięczne posiedzenie Gminy 143 
ZNP odbędzie się w poniedziałek, 1 
grudnia, o godz. 7:30 wiecz., w sali 
posiedzeń J. Słowackiego, 1700 W. 
48-a ul.

Prosimy wszystkich delegatów i de­
legatki o przybycie.

E. Bodnicki — prez.; R. Kolpacki — 
sekr.

Zabawa Stoliczkowa 
Gminy 41 ZNP

Roczna zabawa stoliczkowa Gminy 
41 ZNP odbędzie się w niedzielę 30-go 
listopada, o godz. 1:30 po poł. w sali 
Leszczyńskiej, 2532 W. Fullerton Ave. 
Prosimy Delegatki i Delegatów o 
poparcie; kto może jest proszony o 
dostarczenie premii na losowanie. 
Każdy kto przyprowadzi 5 gości otrzy­
ma upominek. Podane będzie ciasto 
domowego wypieku. Bilety można 
otrzymać od członków Komitetu.

C. M. Kościelak—prezes 
J. A. Kupiec—przew. 
H. M. Stermińska — sekr.

Roczne Zebranie
Gr. 3224 ZNP Pokolenie

Zarząd Grupy przypomina Człon­
kom, że roczne zebranie Grupy od­
będzie się w dniu 2 grudnia, o godzinie 
7:30 wiecz., w Domu Kombatanta, 
3242 N. Pulaski Rd.

Ponadto, Zarząd powiadamia oso­
by, które pragnęłyby nawiązać kon­
takt z Grupą “Pokolenie,” że mogą 
to uczynić w' dniu zebrania. Lokal 
otwarty będzie od godziny 7:00.

Zebranie Wyborcze 
Grupy 2475 ZNP

Zebranie roczne połączone z wybo­
rami nowego zarządu na rok 1981, 
odbędzie się we wtorek, 2 grudnia, 
o godzinie 7:30 wiecz., w sali Moskala, 
5639 N. Milwaukee. Prosimy człon­
ków Grupy o liczne przybycie. Po 
wyborach nowego zarządu będzie po­
dany smaczny obiad.

Karol Bojkowski — prezes; Jan 
Wróblewski — sekr.

Wybory i Instalacja 
W Grupie 786 ZNP

Tow. Niepodległość Grupa 768 ZNP 
odbędzie posiedzenie wyborcze i ins­
talacje w poniedziałek 8-go grudnia w 
sali Słowackiego, 48 S. Paulina ul. o 
godzinie 7:30 wieczorem.

Ze względu na ważność spraw jakie 
są do omówienia i wyboru urzędników 
wszyscy członkowie poroszeni są o 
wzięcie udziału. Po posiedzeniu przy­
jacielski poczęstunek instalacyjny.

K. Jasinski—prezes 
J. Molek—sekr. prot.

“Andrzejki” 
w Grupie 3236 ZNP

Tow. K. Wojtyły, Grupa 3236 ZNP w 
Round Lake, Ill., zaprasza na zabawę 
taneczną, tradycyjne “Andrzejki”, 
która odbędzie się w sobotę, 29 listo­
pada o godz. 8 wiecz. w sali American 
Legion, 256 Ida w Antioch, U. Wstęp $4.

Dziękczynienia narodowym świętem 
spotkało się również ze sprzeciwem 
ze strony szeregu gubernatorów, uwa­
żających, że jest to wtrącanie religii 
do spraw świeckich. Obchodzono je 
jednak w wielu stanach i wielu mias­
tach rozrastającego się kraju. Dopiero 
na apel i zorganizowana akcję jednej 
kobiety Sarah Josepha Hale, prezy­
dent Abraham Lincoln w 1863 r. prokla­
mował oficjalnie czwarty czwartek li­
stopada Dzień Dziękczynienia, jako 
święto narodowe. Od tego też dnia rok 
rocznie wszyscy Amerykanie obchodzą 
ten dzień uroczyście.

Zmieniły się nieco tradycje związane 
z tym dniem, odrzucono stare, wpro­
wadzono nowe. Obecnie, najważniej­
szy w tym dniu, na stole jest indyk, z 
sosem żurawinowym. W szkołach wy­
korzystuje się ten dzień na przypom­
nienie dzieciom faktów historycznych 
dotyczących pierwszych przybyszów 
do Ziemi Washingtona. W kościołach 
wszystkich wyznań odprawiane są 
specjalne nabożeństwa dziękczynne. 
Stało się ono świętem nie tylko trady­
cyjnym ale też religijnym.

Dlatego też, jako przybysze do tego 
wspaniałego kraju skorzystajmy z po­
danych wiadomości, aby tak jak nasi 
amerykańscy sąsiedzi i przyjaciele 
zasiąść do stołu w Dniu Dziękczynie­
nia w pełni rozumiejąc historię i tra­
dycję tego dnia. (ar.)
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Zabawa Towarzyska
Zarząd przypomina członkom Koła, 

że w dniu 7 grudnia, o godz. 2:30 
w Domu własnym, 3242 N. Pułaski 
Rd., odbędzie się Zabawa Towarzy­
ska, z której dochód przeznaczony 
jest na pomoc inwalidom — ofiarom 
wojny, gdzie utracili zdrowie i moż­
ność zarobkowania na utrzymanie. 
Pomoc tym Kolegom jest naszym 
obowiązkiem, okażmy to swoją obec­
nością na wymienionej imprezie. 
Opłatek Koła

Dorocznym zwyczajem, tradycyjny 
“Opłatek” Koła odbędzie się w dniu 
11 stycznia 1981 r., o godzinie 3:00, 
w lokalu własnym. Zarząd apeluje do 
Członków Koła, Przyjaciół i Sympa­
tyków o przybycie na tą tradycyjną 
i rodzinną imprezę, która urządzana 
jest w ramach obchodów Świąt Boże­
go Narodzenia.
Sylwester Kola

Zabawa Sylwestrowa Kola odbędzie 
się w dniu 31 grudnia, o godzinie 
9:00 w sali własnej, 3242 N. Pułaski 
Rd. Doskonała orkiestra i przygoto­
wania Sekcji Pań dają gwarancję 
naprawdę dobrej zabawy.
Zbiórka Na Dom Pielgrzyma 
w Rzymie

“Rzym jest stolicą chrześcijaństwa 
i chociaż, jak wiadomo dobrze, nigdy 
stolicą Polski nie był, to jednak stolica 
chrześcijańska może być i, w jakimś 
znaczeniu, duchową stolicą Polski,” 
tak powiedział Papież Jan Paweł II w 
dniu 10 listopada 1979 r.

Dom Pielgrzyma w Rzymie stanie 
się niejako Pomnikiem Papieża Pola­
ka. Rozumie to Polonia, dlatego pod­
jęła zbiórkę funduszów na budowę 
tego Domu. Do obecnej chwili, Człon­
kowie Koła SPK Nr 31 złożyli ponad 
$1,000 i można mieć nadzieję, że kwo­
ta ta będzie znacznie powiększona. 
Podajemy do wiadomości, że ofiaro­
dawcy otrzymają podziękowanie i po­
kwitowanie z Watykanu, do stu do­
larów mniejszego formatu zaś za sto 
i więcej ozdobnego i większego.

Zarząd apeluje o przyśpieszenie 
wpłat na Dom Pielgrzyma. Każda 
wpłata jest wyrazem czci i hołdu 
dla Papieża-Polaka.
Pomoc Opozycji Demokratycznej 
i Rodzinom Strajkującym

Rozgrywający się dramat narodu

Załóż Samemu Półki 
i Zaoszczędź!

OTWARTY
7 DNI 

W TYGODNIU

MATOWA FARBA 
DO WNĘTRZY 

Najwyższej Jakości 
ARMSTRONG 

Opalowo-Biala 
REC. $14.99

8 Ryb i 1 Indyk 
Zamiast Podatku

Richmond (UPI) — Indianie ze 
szczepu Mattaponi zapłacili podatki 
gubernatorowi Virginii, John Dalton 
w sposób nie odbiegający niczym od 
tradycji ustalonej 322 lata temu.

Dwóch wodzów “Burzowa Chmura” 
i “Mały Orzeł” złożyli na ręce guber­
natora osiem ryb i jednego indyka, 
podczas gdy inni członkowie szczepu 
wykonywali tradycyjny taniec. Ten 
sposób płacenia należności został 
ustalony lata temu w zamian za prze­
kazanie Indianom 125-akrowego re­
zerwatu. 77-osobowy szczep narzeka 
ostatnio na brak wystarczającej ilości 
ziemii dla młodych Mattaponi, którzy 
muszą szukać lokum poza rezerwata­
mi. “Burzowa Chmura” powiedział 
jednak, że jego szczep nie podąży 
śladem innych Indian i nie wniesie do 
sądu sprawy z żądaniem zwrotu 
zagarniętych przed wiekami ziem. 
Uważa on, że więcej zyska dążąc do 
swego celu poprzez “znoszenie naczel­
nikom stanu danin”.

A.Armstrong.

NOWO OTWARTY
TRUE VALUE HARDWARE

252-7955

NA PRZYKŁAD:
OLEJ MOTOROWY 

QUAKER STATE
SAE 10W-40HD Teraz 99?
SAE 10W-30HD Tylko PUSZKA

(Limit 5 qt. na rodzinę)

BIURA PRAWNE^ 
JOHN A ROKACZA 
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 

Przyjmuje Także Wieczorami 
Dzwoń 7 dni w tygodniu 24 go­
dziny. Dwa biura: Downtown i 
Northwest.

L 726-3753 j

Homoseksualiści 
Protestują

New York (UPI) — W nowojorskiej 
dzielnicy Greenwich Village, gdzie 
przedwczoraj doszło do masakry w 
barze dla homoseksualistów, w wyniku 
której dwóch mężczyzn poniosło 
śmierć, a sześciu innych odniosło 
groźne obrażenia, odbyły się wczoraj 
marsze protestacyjne.

Ponad 2.000 homoseksualistów 
(kobiet i mężczyzn) wyszło na ulice, 
aby protestować przeciwko dyskrymi­
nacji i nieludzkim podejściu do nich.

Aresztowany w dniu napadu mor­
derca, były oficer policji i syn pastora, 
38-letni Ronald Crumpley głośno 
deklarujący swą nienawiść do homo­
seksualistów, został skierowany na 
przymusowe badania psychiatryczne. 
W trakcie początkowego śledztwa 
okazało się, że Crumpley przed napa­
dem na bar “Ramord Club” dokonał 
kradzieży dwóch pistoletów i jednego 
karabinu maszynowego ze sklepu w 
Midlothian, Va., oraz napaści na 
instytucję finansową w Colonial Hights 
Va. skąd zabrał $3.001 gotówki.

r The Weekend 
put-up special

Shelving bę W®

COBEY
2843 N. MILWAUKEE

Przedświąteczna Wyprzedaż
ZAOSZCZĘDŹCIE DO 50% NA WIELU ARTYKUŁACH

KALKULATORY
FIRMY “SHARP” n_

EL8153 Pierwszy <pZ4.«7«) 
drugi tylko $ 6.95

Pierwszy $ 8.99 
drugi tylko $ 1.99

MARYLA POLONAISE
3192-96 N. MILWAUKEE AVE. • TEL. : 545-4152 i 545-4087 

ZAPRASZA CAŁĄ POLONIĘ NA

TRADYCYJNEGO 
INDYKA

W CZWARTEK, 27-go listopada 
Od Godz. 6-ej Wiecz. Do 4-ej Rano

oraz OSTATNI WEEKEND WYSTĘPÓW
ANDRZEJA ROSIEWICZA

Jednocześnie przypominamy, że występuje 
już u nas znakomity zespół instrumentalno- 
wokalny z Polski

HAPPY END
GODZ. OTWARCIA: CZWARTEK i PIĄTEK, 5 ppl.-4 rano; 

SOBOTA 4 ppł.-5 rano; NIEDZIELA 4 ppł.4 rano 
Obszerny, Bezpłatny Parking

KONWERTOR AC-DC
i10-220V AC przemienny na 3V- 
9V DC pierwszy po reg. cenie 
$8.99 DRUGI TYLKO $1.99

I NARZĘDZIA MECHANICZNE 
FIRMY “SKIL”

220V świdry, szliferki.
Bezpłatny prezent przy 

każdym zakupie za

SPOTKANIE |
Zaprasza Miłych Klientów w Czwartek z Okazji

DNIA DZIĘKCZYNIENIA | 
NA DANSING |

Wiele niespodzianek. Dla Pań darmo kawa i pącz- n 
Panów przekąski i napoje alkoholowe. k

Przypominamy Państwu Ze Dansingi t 
Odbywają Się S

J W Piątki, Soboty i Niedziele od 8 Wieczorem n 
Gra Nowy Zespół, Który Zadowoli

B Najbardziej Wybrednych
i! 3634 W. Belmont 583-6713 jl
^.Jeszcze Raz Serdecznie Zapraszają właściciele Kindzierscy jj

Z Koła Nr 31 SPK Im. 2 Korpusu
polskiego, tocząca się walka o czło­
wiecze prawa, o minimum praw oby­
watelskich nie jest i nie może być 
dla Polonii obojętnym zjawiskiem. 
Ten front nierównych sił, z jednej 
strony reżim, w dyspozycji którego 
jest cała armia różnego odcienia 
służb bezpieczeństwa z zapleczem 
groźby rosyjskiej interwencji zbrojnej, 
z drugiej strony moralnie zmobilizo­
wany niemal cały naród, ale materi­
alnie bezbronny, oczekujący pomocy 
Polonii. W powstałych warunkach w 
Polsce, Polonia solidaryzuje się z na­
rodem i śpieszy z poparciem moral­
nym i materialnym.

Członkowie Kola SPK Nr 31 w bieżą­
cym roku złożyli na pomoc Opozycji 
Demokratycznej ponad półtora tysią­
ca dolarów i ofiary nadal wpływają, 
co jest wyrazem rozumienia sytuacji 
i potrzeb ze strony b. Żołnierzy. Po­
moc ta płynąć będzie do czasu wywal­
czenia przez naród Wolności i Nie­
podległości.

(DjYlBQXSJ PHARMACY
4900 S. ARCHER AVE./CHICAGO
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WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 
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Codzienne
i Weekendowe

Rocznie (1 yr.) $31.50
Półrocz. (6 mos.) 18.00 
Kwartał. <3 mos.) 10.50 
Miesięcz.'(l mo.) 5.00

Tylko
Weekendowe Wydanie

Rocznie (1 yr.) $10.25
Półrocz. (6mos.) 6.75 
Kwartał. (3mos.) 4.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy)..............30f

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (1 yr.) $41.00
Półrocz. (6mos.) 25.00 
Kwartał (3mos.) 15.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $13.00
Półrocz. (6mos.) 9.50 
Kwartał. (3mos.) 6.00

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy
Numer Weekendowy (Single Week-End) ........... 40ę

Szanse Nowego Prezydenta
Koła polityczne w Washingtonie z zaintere­

sowaniem oczekują wydarzeń po 20 stycznia 
1981 r., kiedy to nowy Prezydent obejmie 
władzę. Zainteresowanie to wiąże się przede 
wszystkim z pytaniem, ćzy Ronald Reagan 
potrafi z miejsca nadać nowy ton i nowy 
kierunek swoim rządom, szczególnie zaś w 
dziedzinie opanowania trudności gospodarczo- 
finansowych. Sądzi się, że jest sporo elemen­
tów dla snucia optymistycznych przewidywań. 
Dlaczego?

Racje na rzecz optymizmu wytypował traf­
nie tygodniowy biuletyn “U.S. News Washing­
ton Letter”, który wywodzi, że Reagan będzie 
miał szanse zamienić swoje polityczne obiet­
nice z okresu kampanii przedwyborczej na 
realne posunięcia i decyzje, chociaż trzeba 
liczyć się ze wzrostem inflacji, dalszą zwyż­
ką złota i spadkiem wartości dolara. Ale środ­
kiem zaradczym na wstępny okres rządów 
nowego Prezydenta ma być obniżka podatków, 
jaka uważana jest za zasadnicze, wstępne za­
łożenie nowej administracji rządowej w dzie­
dzinie planowania uzdrowienia gospodarki 
kraju.

Szanse Ronald Reagana wspomniany biule­
tyn wypunktował następująco:

— demokraci w Kongresie zapewnili Pre­
zydenta-Elekta, że zastosują się do tradycji 
i pozwolą mu na rozwinięcia skrzydeł w okre­
sie sześciu “miodowych miesięcy”;

— zaniepokojona poważnie lawinowym zwy­
cięstwem republikanów centrala unijna AFL- 
CIO nie zapowiada bojowej postawy, a na­
tomiast zamierza przyjąć taktykę wyczekiwa­
nia co nastąpi (“wait-and-see”);

— koła przemysłowe i bankowe dają wyraź­
nie do zrozumienia, że gotowe są do współ­
pracy z nową administracją rządową, która 
na pewno bardziej przypadnie im do gustu 
niż dotychczasowa administracja demokra­
tyczna;

— wreszcie i społeczeństwo jakby trzeźwieje, 
skoro wykazuje zrozumienie konieczności współ­
działania z czynnikami rządowymi na rzecz 
programów oszczędnościowych (spadek impor­
tu, zmniejszenie zużycia energii, szczególnie 
benzyny i ropy naftowej). I jeśli do tego doda 
się, że bezrobocie przypuszczalnie będzie spa­
dało z racji wzrostu zatrudnienia w przemy­
słach pracujących na rzecz obrony, rzeczy­
wiście można przyjąć, że nowy Prezydent i jego 
administracja będą mogli działać z pozycji opty­
mistycznych.

Pocieszające Sygnały
Zastój na arenie międzynarodowej spowo­

dowany zmianą rządu w Stanach Zjednoczo­
nych nie będzie trwał długo. Stolice najważ­
niejszych państw wysyłają sygnały zwiastu­
jące znaczne ożywienie. -

Nie ulega wątpliwości, że niedawne wizyty 
kanclerza NRF Helmuta Schmidta i premiera 
Izraela, Menachem Regina w Białym Domu 
miały charakter pożegnalny. Obydwaj szefowie 
rządów złożyli kurtuazyjną wizytę prez. Car­
terowi, który 20 stycznia 1981 r. przekaże 
władzę Ronaldowi Reaganowi. Większe zna­
czenie miało spotkanie kanclerza Schmidta 
z Prezydentem-Elektem. Po powrocie do Bonn 
kanclerz Schmidt dwoi się i troi w zapewnie­
niach, że NRF wykona wszystkie zobowiązania 
wypływające z przynależności do NATO. Ko­
mentatorzy polityczni przypuszczają, że te zde­
cydowanie prozachodnie deklaracje kanclerza 
są skutkiem rozmowy z Reaganem, który nie 
ukrywa, iż odbudowa siły NATO jest jednym 
z jego głównych celów.

Rokowania między Zachodem a Wschodem 
w sprawie ograniczenia ilości rakiet zmaga­
zynowanych na terenie Europy, podziemnych 
prób nuklearnych i zakazu broni chemicznych 
zostały odłożone na później. Rokowania izrael- 
sko-egipskie zostały wznowione tylko formal­
nie.

Zmiana postawy kanclerza Schmidta, który 
ostatnio wykazywał zbyt daleko idącą nieza­
leżność, nie jest jedynym sygnałem świadczą­
cym o zbliżeniu się nowego etapu na arenie 
międzynarodowej.

Przywódcy sowieccy mówią, że czekają na 
informacje z Washingtonu na temat zmian

traktatu SALT II jakie chce przeprowadzić 
Reagan. Obserwatorzy polityczni widzą w tym 
dowód, że Moskwa, mimo oburzenia na oświad­
czenia Reagana podczas jego kampanii wybor­
czej, jest gotowa przejść do porządku dzien­
nego nad retoryką kampanijną i zacząć roz­
mowy z nowym Prezydentem Stanów Zjedno­
czonych. Wizyta sen. Charles Percy, przyszłego 
przewodniczącego Komitetu Spraw Zagranicz­
nych, w Moskwie, jest znamienną odpowie­
dzią na gesty pojednawcze Kremla. Sen. Percy 
zajmujący w wielu sprawach bardziej umiar­
kowane stanowisko od Reagana i jego bliskich 
doradców może odegrać rolę pośrednika, zmięk­
czającego twarde stanowiska zarówno Moskwy 
jak Washingtonu. po objęciu władzy przez 
Reagana.

Także Pekin, który buńczucznie potępiał pro- 
tajwańskie wypowiedzi Reagana, obecnie mó­
wi, że czeka niecierpliwie na kontakt z nowym 
rządem Stanów Zjednoczonych.

Izrael i Egipt opracowują wspólnie memo­
randum w którym uwypuklają sprawy już 
załatwione, punkty bliskie uzgodnienia, oraz 
sporne, by ułatwić nowej Administracji w 
Washingtonie zorientowanie się w sytuacji i 
podjęcie odpowiednich akcji zmierzających do 
pełnej realizacji postanowień z Camp David. 
Wojna ireacko-irańska, choć bezpośrednio nie 
dotyczy Izraela i Egiptu, wywrze jednak duży 
wpływ na sytuację na bliskim Wschodzie i 
może skłonić Jerozolimę i Kair do przyspie­
szenia rokowań oraz załatwienia spornych spraw.

Sygnały ze stolic różnych państw wskazują, 
że po objęciu władzy, przez Reagana arena 
międzynarodowa zaroi się od latających dyplo­
matów.

Sowiety i Afganistan
Bez specjalnego zainteresowania środków ma­

sowego przekazu przeszła sprawa nowego po­
tępienia przez Narody Zjednoczone sowieckie­
go najazdu na Afganistan. Moskwa poniosła 
w tej międzynarodowej organizacji nową klę­
skę dyplomatyczną, choć delegacja sowiecka 
podejmowała różne naciski na państwa Trze­
ciego Świata, aby w debatach w ONZ nie 
wyciągano zmory Afganistanu.

Trzeci Świat oparł się jednak tym naciskom, 
przypuszczalnie głównie z racji solidaryzowa­
nia się z państwami bloku muzułmańskiego, 
które nadal podtrzymują żądania, aby Sowiety 
wycofały swoje siły zbrojne z Afganistanu. 
Nowa rezolucja Narodów Zjednoczonych, co­
kolwiek możnaby powiedzieć krytycznego o 
rezolucjach tej organizacji, podtrzymuje żąda­
nie bloku muzułmańskiego.

Dodać też trzeba, że tym razem nie skoń­
czyło się na uchwaleniu rezolucji, ponieważ 
prócz tego ONZ zdecydowała, że problem zbroj­
nego najazdu Sowietów na Afganistan jest 
wciąż aktualny i stąd wymaga stałego obser­
wowania sytuacji. Innymi słowy postanowiono 
utworzyć mechanizm działania JNZ w formie 
utworzenia stanowiska specjalnego reprezen­
tanta Sekretarza Generalnego dla stałego śle­
dzenia sytuacji w Afganistanie oraz przed­
stawiania raportów Narodom Zjednoczonym. 
Moskwa będzie więc stale pod krytyczną ob­
serwacją.

Znamienne też jest, że w Narodach Zjedno­

czonych zagadnienie Afganistanu zdobyło więk­
sze siły w sensie poparcia antysowieckiej re­
zolucji. Gdy w styczniu tego roku, w czasie 
specjalnej sesji ONZ poświęconej Afganistano­
wi, 104 państw poparło rezolucję, wzywają­
cą Sowiety do opuszczenia Afganistanu, to w 
głosowaniu 20 listopada 111 państw głoso­
wało za antysowiecką rezolucją. Wynika z tego, 
że w ONZ pogłębia się izolacja Moskwy, cho­
ciaż jej delegacja w ONZ bardzo usilnie za­
biegała o życzliwe stanowisko państw Trze­
ciego Świata. Ale okazało się, że sowieckie 
naciski nie tylko nie przyniosły wyników, ale 
przeciwnie, usztywniły postawę państw Trze­
ciego Świata.

Co prawda nowa rezolucja nie wymienia So­
wietów, tylko mówi o “obcych wojskach”, 
lecz wiadomo o kogo chodzi. Jest też w no­
wej rezolucji akcent kompromisowy, ponie­
waż żąda ona tylko “natychmiastowego” wy­
cofania “obcych wojsk”, gdy rezolucja ze stycz­
nia rb. żądała “natychmiastowego i bezwarun­
kowego” wycofania tych wojsk.

Koła dyplomatyczne sądzą, że opuszczenie 
pojęcia “bezwarunkowe” jest w pewnym sen­
sie furtką dla rozwiązania sprawy Afganistanu 
na płaszczyźnie politycznej. Czy jednak można 
oczekiwać, aby Sowiety weszły na drogę po­
litycznego kompromisu, skoro delegat Moskwy 
uznał listopadową rezolucję za “mieszanie się 
w wewnętrzne sprawy Afganistanu”?

Wojciech Wasiutyński

Lawina Ale Czego?PISZĄ;
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Bez Alternatywy
(TYGODNIK POWSZECHNY) - Nie 

istnieje rozwiązań wiele, nie istnieją 
nawet dwa rozwiązania. Możliwość 
manewru jest tak znikoma, że przypo­
mina niemal sytuację bez wyjścia. 
Ale bez wyjścia nie w tym beznadziej­
nym sensie, bowiem jedno wyście 
zostało. Jest nim — program demo­
kratyzacji. Nic innego nie może liczyć 
na akceptację społeczną, a bez niej 
wszelkie projekty rozwiązań są bez 
pokrycia.

Zapyta ktoś: gdzie są dowody wspie­
rające tę tezę? Jacek Maziajski (w 
KULTURZE — 41) powiada, że po 
doświadczeniach ostatnich tygodni i 
miesięcy nawet ci, którzy jeszcze nie 
tak dawno mówił o demokracji z 
przymrużeniem oka, rozumieją już, 
że tym razem nie chodzi ani o dekora­
cję, ani o “upuszczenie pary”.

Nie możemy się obejść bez demo­
kracji, jeśli chcemy uniknąć cyklicz­
nych wstrząsów i jeśli chcemy rzeczo­
wo rozwiązywać sprzeczności grupo­
wych interesów. A także: jeśli chcemy 
przekształcić biernych i niechętnych 
wykonawców poleceń w aktywnych 
obywateli i współgospodarzy kraju. 
Życie bowiem udowadnia nam co­
dziennie, że atmosfera uzciwego de- 
mokratyzmu jest elementarną prze­
słanką, od której zależy klimat roboty.

Nie znaczy to oczywiście, aby fakty, 
nawet namacalne, miały dla wszystkich 
absolutną moc przekonywania. Tym 
bardziej, że “nie zawsze należycie 
jest rozumiana zależność między de­
mokratyzacją życia publicznego i pol­
ską racją stanu. Dotychczasowy mo­
del funkcjonowania instytucji i orga­
nizacji nie sprzyjał wcale kształtowa­
niu poczucia zbiorowej odpowiedzial­
ności za państwo.

Prof. Stefan Nowak w swym głębo­
kim i mądrym eseju “Przekonania i 
odczucia współczesnych” (w tomie 
Polaków portret własny, 1979) zasyg­
nalizował obserwację zasługującą na 
uważne przemyślenie. Otóż u nas — 
twierdzi S. Nowak — “naród” nie jest 
identyfikowany z “państwem” (co 
prawdopodobnie jest tak typowe dla 
wielu innych krajów). O ile “naród” 
jest rodzajem moralnej wspólnoty 
wszystkich Polaków i ma wartość 
autoteleczną, “państwo” jest postrze­
gane jedynie jako pewien system or­
ganizacji istniejący w narodzie i oce­
niane nie w sposób autoteliczny — jako 
dobro samo w sobie, lecz w sposób 
ściśle instrumentalny (...) Powie­
działbym, że Polacy przynajmniej 
współcześni, patrzą na swoje “pań­
stwo” w taki sposób, w jaki Amery­
kanie patrzą na swoje kolejne admi­
nistracje”.

W rezultacie przyjętej za Nowakiem 
diagnozy Maziarski m. in. wypunkto- 
wujetezę, że:

“musimy być najżywotniej zainte­
resowani wzmocnieniem więzi między 
poczuciem interesu narodowego i in­
teresami naszej państwowości. Ale 
więź owa da się tworzyć wyłącznie 
poprzez demokratyczne współuczest­
nictwo wszystkich Polaków we wszy­
stkich sprawach istotnych dla kraju. 
Trzeba wyciągnąć ostateczne wnioski 
z faktu, że wszelkie próby wprowa­
dzania niedemokratycznego modelu 
stosunków miały u nas opłakane skut­
ki — nieodmiennie kończyły się kryzy­
sami gospodarczymi i politycznymi, 
destabilizującymi państwo. Wynika 
stąd wniosek, że siła naszej państwo­
wości wiąże się z demokratyzmem 
wewnętrznych stosunków; każdy kto 
ogranicza demokrację — godzi zara­
zem w państwo”.

Innej więc drogi nie ma — tymczasem 
zaś ta jedna, jaka pozostała, nie jest 
bynajmniej łatwa. Artykuł Maziar- 
skiego nazywa się zresztą “Bariery 
demokratyzacji”.

Autor pisząc o barierach ma tu na 
myśli ukryte antydemokratyczne 
odruchy, nawyki i opory zakorzenione 
głęboko w naszej zbiorowej mental­
ności. Chodzi tu m. in. “o sygnalizo­
waną przez socjologów lukę między 
werbalnie deklarowanym przywiąza­
niem do wartości demokratycznych, 
a faktyczną gotowością do powszed­
niego uczestnictwa w życia publicz­
nym (. ..)

Bynajmniej nie jest powszechna 
świadomość banalnej skądinąd praw­
dy, że brakuje nam wszystkim “demo­
kratycznego treningu”, co z góry limi­
tuje niejako tempo i zasięg realnych 
postępów demokratyzacji (...) Nie 
miejmy złudzeń: nasze społeczeństwo 
w dużej mierze adaptowało się do 
administracyjnego i technokratycz­
nego modelu. Ludzie po prostu przy-

We wtorek po kolacji Ameryka usia­
dła przed telewizorami. Rozstawiono 
piwo, burbona i miękką masę, w któ­
rej się macza sucharki. Dzieci tym ra­
zem bez protestu poszły do łóżek. 
Wszyscy roztasowali się na długą noc 
podniecających wątpliwości, zmien­
nych komunikatów, notowań giełdy 
politycznej. Było pół do dziewiątej 
czasu wschodnioamerykańskiego. 
Wszystkie ankiety zapowiadały drobne 
różnice w wynikach, “too close to 
call”.

O pół do dziewiątej prezydent Car­
ter zatelefonował do Ronalda Reagana 
i złożył mu gratulacje z powodu zwy­
cięstwa. Przed dziesiątą przyjechał 
do hotelu Sheraton w Waszyngtonie 
i, powstrzymując mechaniczny uś­
miech, “koncedował” zgodnie z formą. 
O jedenastej, choć lokale wyborcze na 
zachodzie były jeszcze otwarte, TV 
ogłosiło wstrząsającą prawdę: nie 
“close” ale “landslide”. Kilkanaście 
procent różnicy w ilości głosów odda­
nych w całym kraju, przełożone na 
głosy elektoralne daje 500 do 50. Car­
ter wygrał w rodzinnym stanie Geor­
gia, i w Dystrykcie Federalnym. Prze­
grał nawet w Massachusetts, państwie 
Kennedy’ch, gdzie wygrał kiedyś na­
wet McGovern.
Pogrom Liberałów

Zanim Ameryka poszła spać, pozba­
wiona swojej nocy wyborczej, dowie­
działa się jeszcze, że przywódcy li­
berałów w Senacie stracili mandaty, 
a republikanie zdobyli w nim więk­
szość. Będzie to Senat bez Churcha, 
Bayha, Nelsona, McGovema, a także 
bez Muskiego i Mondale’a. Nawet w 
liberalnym Nowym Jorku “postępo­
wa” Holtzman przegrała do protago- 
nisty Klasy Średniej d’Amato.

“Jak wielki bardzo mokry kudłaty 
pies — pisze William Safire w “N.Y. 
Times” — Milcząca Większość, wy­
rzucona za drzwi podczas burzy Water­
gate, wpadła z powrotem do narodo­
wego salonu i otrząsnęła się energicz­
nie”.
Klęska Cartera

W pierwszej chwili pocieszano się, 
że to jest więcej klęska Cartera niż 
zwycięstwo Reagana. Ale to jest dużo 
więcej niż klęska Cartera.

Owszem, Carter był wielkim roz­
czarowaniem. Kiedy przed czterema 
laty, wbrew woli kierownictwa włas­
nej partii, sprytem i uporem wygrał 
prezydenturę, wszyscy otworzyli mu 
wstępny kredyt. Pierwszy prezydent z 
głębokiego południa od czasu wojny 
domowej. Southern Gentleman? Oka­
zało się, że White Thrash. Z kombina- 

wyki do mechanizmów administro­
wania nie tylko sprawami dotyczą­
cymi ich pośrednio, ale także i ta­
kimi, które powinni wziąć sami we 
własne ręce i rozstrzygać wedle własnej 
woli”.

Dalej: “Tym, co może najboleśniej 
zaciążyć na dalszych kolejach demo­
kratyzacji jest brak wyrobionych na­
wyków dochodzenia do zgody poprzez 
różnice zdań i dyskusję.

W naszej kulturze politycznej ekspo­
nowaliśmy dotychczas: przeważnie 
model mechanicznej jednomyślności; 
już samo pokazanie rozbieżności po­
glądów wchodziło za rzecz wstydliwą, 
a co dopiero mówić o ścieraniu się 
racji i wcale nie sielankowym docho­
dzeniu do kompromisowego stano­
wiska (...) Faktem jest też, że słowo 
“kompromis” brzmi u nas niepoko­
jąco, podobnie do słowa “zdrada”, zaś 
sztuka osiągania zgody ponad różni­
cami bywa nieraz traktowana jako 
moralnie podejrzane konszachty”.

Jest rzeczą ogromnie krzepiącą, że 
wydarzenia ostatnich miesięcy za­
kwestionowały zasadność tych obaw. 
Dojrzałość demokratycznych aspiracji 
klasy robotniczej stała się faktem 
bezdyskusyjnym.

“O tym, czy wybijemy się na demo­
krację — konkluduje Maziarski — 
zadecyduje zdolność tworzenia innej 
kultury politycznej i innych standar­
dów zachowań”. A co do ludzkiej 
odpowiedzialności, to “ludzie tak dłu­
go zachowują się nieodpowiedzialnie, 
póki czują, że od ich słów i zachowań 
niewiele zależy. Samo włączenie czło­
wieka w system demokratycznej 
współodpowiedzialności zmusza go do 
rozważniejszego liczenia się z tym, co 
mówi i co robi. Nic tak nie wychowuje, 
jak poczucie brzemienia współodpo­
wiedzialności. Ale musi to być wspó­
łodpowiedzialność rzeczywista. Odpo­
wiedzialność, która ma polegać tylko 
na potakiwaniu i klaskaniu, nie uczy 
niczego poza cynizmem”.

Florian Znaniecki napisał kiedyś: 
“Pierwszym warunkiem sprostania 
zmianom jest wyzbycie się lęku przed 
nimi”.

JK 

cyjkami, półśrodkami, gierkami, po- 
bożnościami. Z żonką, która chodziła 
na posiedzenia gabinetu, córeczką wo­
żoną na konferencje międzynarodowe, 
mamą, która głośno rozważała jak za­
mordować Chomeiniego, bratem pija­
kiem i łapownikiem. Z osobistym ban­
kierem, który okazał się oszustem, le­
karzem przybocznym, który zapisywał 
narkotyki na prawo i lewo, szefem 
kancelarii, którzy lał paniom za gors 
wódkę i kupował haszysz.

To wszystko byłoby do darowania, 
gdyby ten człowiek umiał rządzić. Ale 
nie umiał. Przegrał sprawę energii, 
sprawę inflacji, recesji. Spaskudził 
sprawę Afganistanu, pocisków neutro­
nowych, zadładników, SALT II, sto­
sunków z Ameryką Łacińską, a nawet 
z Izraelem.

Tyle o dobrym człowieku i zręcz­
nym "polityku, który nie był mężem 
stanu. A teraz do spraw trwalszych i 
szerszych.
Fala Zgorszenia

Od lat narastał gniew ludu. Prze­
ciwko bezkarności przestępców, opa­
nowaniu ulic przez pornografię, pro­
stytucji dzieci obojga płci, demon­
stracjom homoseksualistów, rosnącej 
liczbie ludzi utrzymywanych przez 
opiekę społeczną (co dziesiąty niemal 
mieszkaniec Nowego Jorku), przeciw 
zakazowi modlitwy w szkołach publicz­
nych, nakazowi swobody spędzania 
płodu, także na koszt publiczny, przy­
musowemu wysyłaniu dzieci do od­
ległych szkół w czarnych dzielnicach, 
gdzie większość dzieci wychowuje się 
bez ojców, gdzie zabójstwa w szkole 
nie są rzadkością.

Robotnik amerykański jest ekono­
micznie i psychicznie “Middle Class”, 
ale klasą najliczniejszą. I płaci dużą 
część podatków. Nie może wynieść się 
na dalekie przedmieście jak liberalny 
intelektualista. Musi się bronić na 
miejscu. W tym roku nie usłuchał 
przywódców związkowych i rzucił głos 
na reakcję.

Tę reakcję zapowiadały już od pew­
nego czasu charakterystyczne zjawi­
ska. Ameryka jest krajem tradycji 
protestanckich wolnych sekt. Protes­
tantyzm amerykański zalany został w 
połowie tego stulecia liberalizmem. 
Ale w ostatnich latach nastąpiło od­
rodzenie najbardziej podstawowego, 
najbardziej prowincjonalnego funda­
mentalizmu. Przez setki własnych ra­
diostacji, przez dziesiątki wynajętych 
rozgłośni telewizyjnych popłynęła pro­
paganda oburzenia. Atletyczni i gwał­
towni kaznodzieje wykroczyli do poli­
tyki.

I jeszcze to: pozycja Ameryki w 
świecie wybitnie osłabła. Na ile jest to 
wynikiem rozwoju sil w świecie a na 
ile błędów polityki, przeciętny obywa­
tel nie wie. Ale kiedy jego rodakami 
pomiatają w Korei, Wietnamie czy 
Persji, zalewa go zła krew.

Carter zastosował przeciw Reaga­
nowi taką taktykę jak 16 lat temu 
Johnson przeciw Goldwaterowi: że 
jest podżegaczem wojennym. Pocisk 
okazał się bumerangiem. Bojowość 
Reagana podobała się patriotycznej 
większości: fundamentalnym prote­
stantom z Anglii, Irlandii, Niemiec, 
katolikom z Irlandii, Włoch, Polski, 
prawosławnym z Ukrainy i ortodoksyj­
nym żydom.

Kiedy zapytano Reagana, czemu 
przypisuje swoją popularność w ma­
sach, powiedział: “To może trochę 
dziwnie brzmieć, ale myślę dlatego, 
że jestem do nich podobny”.

Dziennik Polski (Londyn)

Pogróżki 
“Moral Majority”

Środowiska religijne, które w okre­
sie kampanii prezydenckiej skupiły się 
pod hasłem “Moral Majority”, zaczy­
nają wywierać naciski na Prezydenta- 
Elekta, aby przygotowywał się do 
realizowania ich założeń ideologicz­
nych.

Wysocy i najbliżsi współpracownicy 
Reagana odpowiedzieli na to bardzo 
ostro: “It isn’t your administration”. 
Doradcy Prezydenta-Elekta mają też 
sugerować mu, aby lekceważył poli­
tyczne pogróżki ze strony przywódców 
“Moral Majority”, mówiących o “uka­
raniu” Reagana, jeśli nie będzie pod­
trzymywał ich polityki.

Przed Bożym Narodzeniem
Istnieją rożne informacje, że firmy 

handlowe nie przewidują zbytniego 
nasilenia sprzedaży w okresie przed­
świątecznym. Stąd też nie oczekuje 
się, aby firmy te zatrudniały na okres 
(sprzedaży liczny personel dodatkowy.

Również ze względów bezpieczeństwa 
i ochrony przed kradzieżami firmy 
handlowe wolą dawać “overtime” stale 
zatrudnionym sprzedawcom niż za­
trudniać nowych, niezbyt pewnych.
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Święto Dziękczynienia

Ze Srebrnego Ekranu

863-2523

OAZA Palm Terrace

2858
2944

210
202

914 919 908 2741
953 991 1005 2949

28
27
27
26
26

2873
2960

985 962
994 944

2943
2977

531
530
527
504

160
159
159
158

165
164
164

amatorzy i zawodowcy. Podobno już 
zgłoszono 1500 zawodników. Impreza 
ta nie ma być żadną konkurencją 
dla olimpiad i nie przewiduje się żad­
nych nagród pieniężnych. Będzie rze­
czą nader ciekawą dowiedzieć się, o

18%
13
11

Święto Dziękczynienia “Thanksgi­
ving Day” ma bardzo starą tradycję 
w Stanach Zjednoczonych. Upamięt­
nia ono jeden z listopadowych dni 1621 
roku, który celebrowano w Plymouth, 
Massachusetts. Ale może krótko o 
historii tego święta.

W 1620 roku do wybrzeży Massa­
chusetts przybyli nieznani przybysze 
z dalekiego lądu. Byli to Anglicy, 
którzy we własnym kraju nie mieli 
wolności wyznania. Nowoprzybyli 
osiedlili się wokół miejscowości Ply­
mouth. W pierwszym roku pobytu na 
nowym lądzie wielu z nich zmarło na 
skutek braku pożywienia i odpowied­
niego ubrania. W roku następnym 
plony, które zebrali oni z uprawy roli i 
zapasy mięsa, dostarczonego z polo­
wań, wróżyły lepsze jutro i możliwość 
przetrwania ciężkiej zimy. Jako po­
dziękowanie dla Boga przybysze urzą­
dzili ucztę, na którą zaprosili rodzimą 
ludność indiańską. Uczta trwała trzy 
dni. Indianie przynieśli na nią indyki i 
suszone mięso jelenie.

Dla upamiętnienia tego wydarzenia 
gubernator Massachusetts, William 
Bradford wydał proklamację, na 
mocy której dzień ten uznany został 
za oficjalne święto w Massachusetts.

W 1863 roku Abraham Lincoln usta­
nowił czwarty czwartek miesiąca lis­
topada świętem dla wszystkich stanów 
Ameryki Północnej, a w 1941 r., świę­
to to zostało zalegalizowane.

Dzień Dziękczynienia każda rodzina 
amerykańska obchodzi w gronie swo­

jej najbliższej rodziny i przyjaciół. 
Amerykanie najczęściej spędzają ten 
dzień przy wspólnym obiedzie, na któ­
rym podawany jest pieczony indyk, 
sos z żurawin i kartofle, przyrządzane 
na słodko. Dla osób samotnych i bez­
domnych urządzane są wspólne obia­
dy przez władze miejskie i różne 
instytucj e charytatywno-społeczne.

Okrycia wierzchnie wykona­
ne z futra łączonego z włócz­
ką, skórą i materiałami weł- 
nopodobnymi są bardzo mod­
ne w nadchodząbym sezonie. 
Na zdjęciu kurtka z nutrii 
z włóczkowymi rękawami oraz 
płaszcz z futrzanym przodem 

. i tyłem i z bokami wykony- 
mi z wełny.

Powieść Tadeusza Dołęgi-Mostowi- 
cza pt. “Znachor” zdobyła sobie z 
miejsca powodzenie, które przetrwało 
wojny i okupację, i do dziś jest powieś­
cią poszukiwaną i chętnie czytaną. 
Drukowana niedawno w Dzienniku 
Związkowym trzymała w napięciu i 
wzruszała czytelników, którzy darem­
nie zabiegali o zdobycie wydania 
książkowego.

Filmowa wersja powieści zalicza 
się dziś do klasyków polskiej twórczoś­
ci filmowej. Film nakręcony na parę 
lat przed wojną zgromadził całą ple­
jadę najlepszych aktorów, których 
widzowie zachowali we wdzięcznej 
pamięci. Rolę tytułową odtworzył po 
mistrzowsku tragiczny, z racji swych 
osobistych przeżyć wojennych, wielki 
aktor Kazimierz Junosza-Stępowski, 
a towarzyszą mu takie gwiazdy sceny 
i ekranu jak Elżbieta Barszczewska, 
Witold Zacharewicz, Mieczysława 
Ćwiklińska, Wanda Jarszewska, Ja­
cek Woszczerowicz, Helena Zarembi­
na, Józef Węgrzyn, Romuald Giera- 
siński, Włodzimierz Łoziński i inni.

Przedwojenne ulotki reklamowe 
głosiły, że “Znachor” — to film, które­
go nie da się zapomnieć, że to rewela­
cja polskiej Kinematografii. Nie wiele 
w tym przesady: film zrobiony jest 
starannie, role obsadzone znakomicie, 
a niezrównany artysta Kazimierz Ju­
nosza-Stępowski osiągnął szczyty 
aktorstwa.

Film “Znachor”, który niewątpliwie

1250 Milwaukee 
342-0180

Od 11-ej Rano;
NIEOGRANICZONA KONSUMPCJA
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& KOBIET

CIĘŻKI LOS 
OPOLSKIEJ ODRY

Po jedenastu kolejkach rozgrywek 
piłkarskich w Polsce o mistrzostwo 
I ligi na dole tabeli znajduje się 
Odra Opole. Jeszcze w ub. roku była 
ona rewelacją sezonu. Ostatnio od­
szedł trener Antoni Piechniczek, od­
szedł również jego zastępca Józef 
Zwierzyna. Obecnie szkoli drużyną 
Józef Stanko z Czechosłowacji. Poza 
trenerami odeszli również doskonali 
piłkarze, którzy zostali zaangażowani 
przez inne kluby, które dały im lepsze 
warunki. Odszedł m.in. bramkarz Jó­
zef Młynarczyk — do Widzewa; Ro­
man Wójcicki i Paweł Król — do 
Śląska. W 11 spotkanich Odra tylko 
raz zwyciężyła, a odniosła 6 pora­
żek i cztery razy zremisowała.

* * ♦,

Sting Beats 
Detroit Express 9-3 

In Home Opener
The Sting was a rousing success 

Saturday afternoon at Chicago Sta­
dium, where the Detroit Express was 
overwhelmed, 9-3, in the Chicago 
home opener. Karl-Heinz Granitza’s 
five goals in the game would have 
tied a North American Soccer League 
record. His point total of 11 would 
have been just one shy of the league 
indoor record of 12 points in a game. 
However, Friday night the record­
breaking feats of Los Angeles Aztec 
forward Chris Dangerfield made the 
matter acacemic. Dangerfield scored 
seven goals and had one assist for 15 
points against the California Surf at 
the L. A. Sports Arena.

Saturday night at 7:30 the Sting, 1 
and 1 on the young indoor season, will 
meet the Minnesota Kicks, 1 and 0, 
at the Met Center. The game will be 
broadcast live on WXFM Radio (106 
FM).

The Kicks have not played since 
November 15, when they defeated the 
Strikers in Ft. Lauderdale, 5 to 1 in 
their season-opener. Minnesota’s new 
coach is former goalkeeper Geoff 
Barnett, who assisted the now-depart­
ed Roy McCrohon during the 1980 
outdoor season.

Minnesota is led by forward Alan 
Willey, who scored 15 goals and had 
6 assitst for 36 points in 12 games 
during the last indoor season. Satur­
day night will be the home-opener 
for the Kicks, who are expecting a 
crowd of more than 10,000 fans. Min­
nesota reports no injuries to key per­
sonnel.

Serdecznie Zapraszamy Na Bardzo 
SMACZNEGO INDYKA

SŁODKOWSKI RESTAURANT
1219 N. Milwaukee Ave.

Pragniemy powiadomić wszystkich 
klientów, znajomych i naszych sympaty­
ków, że znów jest w Polskich Rękach, 
ponieważ objęliśmy jako"właściciele znaną od wielu lat RESTAURACJĄ 
SŁODKOWSKI. 1219 N. Milwaukee Ave. (Milwaukee, Ashland i Divison ul.). 
Serdecznie Was zapraszamy. Zapewniamy Was że uczynimy wszytko aby 
u nas były wydawane zdrowe, smaczne różnego rodzaju obfite potrawy po 
przystępnych cenach. • Domowa, Kuchnia • Otwarte 7 Dni w Tygodniu 
ODWIEDŹCIE NAS • POLECAMY SIĄ ŁASKAWEJ PAMIĘCI 

EUGENIUSZ i ZOFIA BANDYGA, Nowi Właściciele
Pani Zofia przez wiele lat pracowała w tej restauracji przy wydawaniu 
posiłków.
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wicz off guard and galloped away 
with two games and three points. 
John Boyle was the sharpshooter for 
Syrena’s with 207-579 series while 
Lonnie Webster hit a 
losers.
Blazewicz
Syrena’s

Krupa’s
victory habits with a double win and 
three points over Lumley’s Tap. Don 
Roza led the attack with 225-586 for 
Art Krupa and Lou Kucera hurled 
a strong 585 for Lumley’s.
Lumley’s 984 988 971
Krupa’s 998 988 991

Holy Innocents 
Holy Name Society 

Bowling League

A WANS WIDZEWA - 
SZOMBIERKI WYELIMINOWANE

Łódzki Widzę awansował do III run­
dy Pucharu UEFA. Rewanżowy mecz 
piłkarski w Turynie zakończył się ta­
kim samym jak w Łodzi rezultatem 
— 3:1 dla gospodarzy. Dogrywka nie 
przyniosła rozstrzygnięcia. Zadecydo­
wały dopiero rzuty karne. Już w pier­
wszej serii lepsi okazali się łodzianie, 
wygrywając 4:1. Bohaterem meczu 
był bramkarz Józef Młynarczyk.

♦ * *
Szombierkom Bytom nie udało się 

awansować do ćwierćfinałów Pucha­
ru Europy. Nie udało się też wy­
grać, zremisować nawet z mistrzem 
Bułgarii CSKA Sofia. W rewanżowym 
meczu piłkaskim, rozegranym na sta­
dionie chorzowskiego RUchu, najlep­
sza polska drużyna ubiegłego sezonu 
przegrała z CSKA 0:1 (0:0).

SUKCES HOKEISTÓW
Dwa mecze rozegrała polska repre­

zentacja w hokeju na lodzie z dru­
żyną Niemiec Wschodnich. Oba za­
kończyły się zwycięstwami Polaków. 
W pierwszym wygrali wynikiem 3:1, 
w drugim 6:0.

Pts.
34Fara’s Insurance.......

Krupa’s Lounge.......
Dr. Blazewicz ............
Sliz Foods...................
Ted’s Place...............
Lesh’s Lounge............
Club Mono Lounge.... 
Lumley’s Tap............
Syrena’s Lounge.........
Wheels SAC...............
Midway F. H...............
Chuck’s Wagon..........

Jerryl Ptaskowski continued his 
peppy kegling as he barreled a hot 
201-569 to aid Lesh’s Lounge to the 
full count over Sliz Foods in Council 
139 PNA bowling activities at Archer 
Kedzie Lanes last Friday night. Fred 
Michoń kept the losers company with 
a 524 series.
Sliz 
Lesh’s

Ted’s Place had a gay time as they 
hung Chuck’s Wagon from the yard 
arm and took a pair of games and 
three points. Ron Szeredy was the 
chief culprit in this debacle with a 
sweet 211-585 while Bill Yanke put 
his ball in gear with a 537.
Chuck’s 940 985 948
Ted’s 1001 963 996

Club Mono Lounge dazed Midway 
Funeral Home with a top perform­
ance and a coat of whitewash with 
Jack Kotlarski being the artist pitch­
ing the ax for a 223-635 series. Wayne 
Leonhardt paced the elders with a 
487 tally.
Midway 827 916 1007 2750
Mono’s 1001 1117 1026 3144

• Bill Miernicki’s 232-616 series 
brought the Wheels SAC back in the 
victory circle as they stopped Fara’s 
Insurance for two games and a split 
in points. John Knapczyk was the tops 
with a 221-635 series for the losers.
Fara’s 1069 963 1013 3045
Wheels 1001 992 1019 3012

Syrena’s Lounge caught Dr. Blaze-

KUPUJEMY
Biżuterię, stare złoto, srebro, i 
brylanty.

Michigan Ave. Jewelers
30 N. Michigan Ave. — Pokój 515 

Założony w 1923 roku 
Telefon: 372-2389
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Lounge maintained their

Ryba z Jabłkami
2 funty ryby, 1 funt jabłek, sok z 

połowy cytryny, % szklanki śmietany, 
sól i cukier do smaku, 1 łyżka masła 
lub margaryny, 1 łyżka posiekanej 
natki pietruszki. >

Rybę sprawić, umyć, zdjąć filety, 
podzielić na porcje, skropić cytryną i 
odstawić na około 30 minut. Jabłka 
umyć, cienko obrać, usunąć gniazda 
nasienne i pokroić w ćwiartki. Na dnie 
żaroodpornego naczynia ułożyć kawał­
ki masła, a na nie porcje ryby, prze­
kładając jabłkami wymieszanymi z 
odrobiną cukru. Posolić do smaku i 
zapiekać około 30 minut. Pod koniec 
dodać śmietanę wymieszaną z sokiem 
cytryny. Podawać do ziemniaków z 
wody, posypanych natką pietruszki. 

Kwaśna Kapusta Inaczej
2 funty kwaszonej kapusty gotuje­

my dodając kości i 5 uncji zrumienio- 
nego na patelni wędzonego boczku. 
Kiedy kapusta jest już miękka, robimy 
zasmażkę ze smalcu z cebulą. Gdy 
cebula jest rumiana, dodajemy 2 łyżki 
mąki, przesmażamy. Wyjmujemy 
kości z kapusty, można także wyjąć 
wędzonkę. Dodajemy zasmażkę i 
gotujemy jeszcze 15 minut. Posypuje­
my kapustę koperkiem i papryką mie­
loną. Osobno przygotowujemy śmie­
tanę wymieszaną z papryką, aby 
miała różowy kolor. Tą śmietaną 
polewamy kapustę na talerzach.

Z Bocznej Trybuny Sportowej
------------ ZYGMUNT P. RORIN------------- --------------- 
MECZE PIŁKARSKIE 

W HAU KRYTEJ
W ostatni weekend uraczono kibi­

ców piłkarskich na tutejszym terenie 
dwoma meczami piłkarskimi ligi za­
wodowej. W piątek, w nowo otwartej
niedawno hali Horizon, nowo utwo- . jakie dyscypliny chodzi, czy np. o bad- 
rzona drużyna pod taką samą nazwą 
Horizons rozegrała pierwsze spotka­
nie w ramach rozgrywek ligowych 
i początkowo poczynała sobie wcale 
nieźle, prowadząc w 4-ej tercji 7:4, 
przegrywając ostatecznie do mistrza 
tej ligi zespołu nowojorskiego 7:8. 
Szybkie akcje na sztucznym tworzy­
wie mogły się podobać tylko dlatego, 
że akcje zmieniały się jak w kalej­
doskopie. Jednak wygrała drużyna 
wyszkolona lepiej technicnie i tak­
tycznie.

* ♦ ♦
W sobotnie popołudnie na “lodowi­

sku” nakrytym sztucznym tworzy-

KOUBA’S
Domowej Roboty “Hickory” wędzona

KIEŁBASA
5715 W. Cermak Rd., Cicero

(dawniej Emily’s Foods of 26th Street, Chicago)

również na ławę karną za różne prze­
winienia. Nawet ciekawe to spotka- 
zainteresują wielkie grono kibiców 
sportowych.

* * *
MŁODZIEŻOWE 

ROZGRYWKI PIŁKARSKIE 
W BROADWA Y ARMORY

Specjalne zebranie Ligi Młodzieżo­
wej (Youth Division of N.S.L.) podało 
do wiadomości, iż liga zakontrakto­
wała zbrojownię Broadway Armory, 
5917 N. Broadway. W tej Zbrojowni 
na początku stycznia rozpoczną się 
rozgrywki młodzieżowych drużyn pił­
ki nożnej. W różnych kategoriach wie­
ku — naliczono łącznie 30 zgłoszonych 
drużyn. Najwięcej zgłosiło się dru­
żyn juniorów (10), w tym drużyna 
juniorów Wisły. Zgłosiły się ponadto 
takie drużyny jak: Schwaben (dwie), 
Real F.C., Viking (dwie); Maroons 
(2), Liths i Green-White.

* . * *
Juniorzy Wisły trenują od kilku ty­

godni. Drużyna juniorów Wisły ma 
jeszcze dwa wolne miejsca w skła­
dzie drużyny. Najchętniej przyjęci bę­
dą kandydaci z uprzednim doświad­
czeniem. Ze względu na bliski po­
czątek sezonu nie należy zwlekać z za­
łatwieniem formalności. Treningi zes­
połu polskiego odbywają się w ponie­
działki i środy w Prosser H.S., 2148 
N. Long Ave., Początek o 6-ej wie­
czorem. * * ♦

Kierownictwo dziękuje p. Habinie 
za ułatwienie dojazdu na treningi dla 
tych juniorów, którzy mieszkają w po­
łudniowej części miasta. Pozwolenie 
od rodziców jest konieczne dla kandy­
datów do grałnia w drużynie mło­
dzieżowej. Trenerem jest M. Troczyń- 
ski z Polski.

ZEBRANIE GRACZY 
W KLUBIE SPORTOWYM WISŁA

W sobotę, dnia 29 listopada odbę­
dzie się w lokalu Wisły, 4411 W. Ful­
lerton Ave., zebranie graczy pierw­
szej drużyny i rezerwy oraz tych 
wszystkich graczy, niestowarzyszo- 
nych w tej chwili, którzy byliby za­
interesowani grą w drużynie Wisły. 
Początek zebrania o godz. 5-ej po po­
łudniu. Zarząd klubu zaprasza na to 
zebranie, którego termin i pora jest 
jak najbardziej odpowiednia dla osób 
zainteresowanych.

* * *
NIEOLIMPIJSKIE IGRZYSKA 

W STANACH ZJEDNOCZONYCH
Na kongresie AGFIS (Federaca Mię­

dzynarodowych Związków Sporto­
wych) w Monte Carlo uchwalono, że 
w dniach 25 lipca do 2 sierpnia 1981 
roku odbędą się w Santa Clara, Cali­
fornia, pierwsze światowe igrzyska 
w nieolimpijskich dyscyplinach spor- 
■tu. W igrzyskach mogą startować

SERDECZNIE ZAPRASZAMY CAŁĄ POLONIĘ NA

TRADYCYJNEGO INDYKA
W CZWARTEK 27-GO LISTOPADA

Do 6-ej Wieczorem CENA $6” OD OSOBY 
ONSUMPCJA • BUFET Z POTRAWAMI OTWARTY BEZ PRZERWYż^-H^ 

cje i Rezerwacje Prosimy Dzwonić: 342-0180

Klasyczny “Znachor” 
i Nowoczesna Komedia

zalicza się do “złotej serii filmu pol­
skiego”, uzupełnia na obecnym poka­
zie w kinie Milford powojenna kome­
dia pt. “Nie lubię poniedziałku”. 

O filmie tym słusznie napisał przed 
kilku laty sprawozdawca Dziennika 
Związkowego, że jest to “prześmiesz- 
na ilustracja zwyczajnej codziennoś­
ci, barwionej pechem, splotem omy­
łek i pomyłek, sytuacji doprowadzo­
nych nieraz do granic absurdu, ale 
bez przejaskrawień, że jest jakimś 
swoistym “happeningiem”, w którym 
dzieje się wszystko i nic, w którym 
przeplatają się liczne wątki, ale te 
wątki są nie tylko różne i nie tylko ze 
sobą powiązane, ale nawet takie, któ­
re nagle, po prostu giną. Giną w ser­
decznym śmiechu rozbawionych wi­
dzów .... Dowcip filmowy... podany 
jest błyskawicznie, w formie nieomal 
ekranowych “black-uoutów”, a bez 
nudnych komentarzy, które albo ten 
dowcip mają przygotować, albo też 
dostarczyć nieodzownego klucza, 
ułatwiającego zrozumienie”.

Dodajmy więc za wspomnianym 
sprawozdawcą: Polubicie Państwo 
ten filmowy poniedziałk w reżyserii 
Tadeusza Chmielewskiego i z takimi 
aktorami jak Łazuka, Rudzki, Turek, 
Kazimierz Witkiewicz czy polonijny 
aktor Mitchel Kowal. Ta filmowa, 
beztroska zabawa “w nic” stanowi 
świetnie wyważone odprężenie po 
“Znachorze”, który głęboko przejmu­
je i wzrusza.

Council 139 P.N.A.
Bowling League

STANDINGS
W.
24
23%
21
20
19
20
19
18%
17%

STANDINGS wem w Chicago Stadium, zawodowa
W. L. drużyna North American Soccer

Casey & Son Liquors......... . 22 11 Chicago Sting rozegrała inauguracyj-
Malec F. H......................... . 21 12 ne spotkanie z Detroit Express, wy-
Casey’s Toppers............... . 17 16 grywając zdecydowanie to spotkanie.
Sojka F. H.......................... . 17 16 Karl-Heinz Granitza zdobył pięć bra-
Tom’s Towing................... . 16% 16% mek. Mecz ten stał na lepszym po-
Stubby’s Tap.................... . 15% 17% ziomie technicznym, choć widać było
Urbaszewski F. H.............. . 12 21 że niektórzy zawodnicy nie swoja czu-
Zilka Menswear............... . 11 22 ją się na sztucznym tworzywie w hali

TOP TEN BOWLERS krytej. Nadmienić wypada, że mecze
Terry Zwirowski.............. . 175 te rozgrywane są w stylu meczów ho-
Ray Kosmicki, Jr.............. . 171 kejowych, gdyż zmienić można za-
Stan Czerski...................... . 166 wodników w każdym czasie, idzie się
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Chicago Najdroższym 
Miastem

KAWAJI, JAPONIA. — W pożarze hotelu w tym mieście ja­
pońskim śmierć poniosło ponad 40 osób. (UPI)

41

Tysiące Bezdomnych 
We Włoszech

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
galon niskooktanowej $1.188, benzyna 
typu “premium” kosztuje $1.301. 
Najwyższe ceny za paliwo zanotowano 
w Honolulu, Anchorage i San Fran­
cisco. Najniższe w Kansas City, Mil­
waukee i Dallas. Przeciętna cena 
paliwa opalowego również uległa nie­
wielkiej zniżce. Galon kosztuje obec­
nie $1.013. Najwyższe ceny na paliwo 
opalowe zaobserwowano w Seattle i 
Anchorage, najniższe w północno- 
wschodniej Pennsylvanii i Milwaukee. 
Ceny żywności wzrosły w ub. miesią­
cu o 0.8%. Była to znacznie niższa 
podwyżka niż podczas ostatnich trzech 
miesięcy. Ekonomista Departamentu 
Pracy Patrick Jackman poinformo­
wał, że ceny artykułów spożywczych 
będą wzrastały w ciągu następnych 
miesięcy i w 1981 roku będą wyższe od 
obecnych o około 10-15%.

W październiku zanotowano jedynie 
niewielkie podwyżki cen wieprzowiny 
i drobiu, nieznaczny spadek cen świe-

Hara-Kiri Fanatyka
Tokio (UPI) 44-letniego Masayoshi 

Yokozawę znaleziono krwawiącego w 
pobliżu sanktuarium wyznawców 
szintoizmu, wzniesionego ku uczcze­
niu poległych na wojnie bohaterów. 
Yokozawa usiłował popełnić hara- 
kiri, zadając sobie rany cięte w 
brzuch i przeguby dłoni. Chciał on w 
ten sposób naśladować “swego mi­
strza” pisarza Yukio Mishima, który 
dokładnie w tym samym miejscu po­
pełnił hara-kiri przed 10 laty.

“Niech żyje mój nauczyciel Mishi­
ma. ... Ja poprzez reinkarnację 
będę żył siedem razy dla dobra Japo­
nii. . . . Przepraszam za sprofano­
wanie tego miejsca” — napisał Yoko­
zawa w przygotowanej notatce.

Samobójca nie umarł: przewieziono 
go w stanie ciężkim do szpitala.

Pomoc USDla 
Ofiar Trzęsicina 

Ziemi We Włoszech
Washington (UPI) — Stany Zjedno­

czone pragną przyjść z pomocą ofia­
rom tragicznego trzęsienia ziemi we 
Włoszech, w wyniku którego zginęło 
ponad 3,000 osób i które położyło w 
gruzach wiele miejscowości, wśród 

’mich również cenne z historycznego 
punktu widzenia okolice.

Sen. Edward Kennedy (D.-Mass.) 
przedstawił wczoraj propozycję prze­
kazania $50 milionów na odbudowę 
i pomoc dla ofiar. Jednocześnie rząd 
federalny ogłosił plan udzielenia po­
czątkowej pomocy, wysokości 1.5 
min.

Do Włoch zostanie przesłanych 1,000 
namiotów z magazynów Departa­
mentu Obrony oraz sześć militar­
nych, rekonesansowych helikopte­
rów. Jednostki militarne US w Euro­
pie zaopatrzą rząd włoski w traktory 
i inne urządzenia oraz w personel, 
który pomoże w usunięciu gruzów 
i poszukiwaniach zaginionych.

Prez. Carter przesłał na ręce prezy­
denta Włoch, Alessandro Pertini wy­
razy głębokiego współczucia w imie­
niu własnym i całego narodu amery­
kańskiego: “Podzielamy wasz ból i 
jesteśmy gotowi przyjść wam z pomo­
cą w każdy możliwy sposób” — za­
pewnił prez. Carter w depeszy.

Przedstawiając propozycję pomo­
cy, sen. Kennedy powiedział: — 
“Mieszkańcy Włoch zostali dotknięci 
tragedią. Zniszczenia są olbrzymie. 
Musimy natychmiast przyjść naszym 
włoskim przyjaciołom z wydatną 
pomocą.” 

żych owoców i warzyw, poważne pod­
wyżki cen wołowiny i cukru, który 
kosztował w ostatnim miesiącu o 4.5% 
więcej niż w poprzednich miesiącach.

Ceny samochodów, komunikacji 
dalekobieżnej i samolotowej wzrosły o 
0.8%. Ubrania kosztują o 0.5% więcej 
niż w ub. mesiącu.

Inflacja doporowadziła do spadku 
siły nabywczej konsumenta o o.6%. 
Departament Pracy utrzymuje, że w 
ciągu roku siła nabywcza spadła o 6%.

Tajemnicza Substancja 
w Mgle Nad Atlantykiem

Ormond Beach, Fla. (UPI) — Nie­
znana substancja w mgle wiszącej 
nad wodami Atlantyku wzdłuż 45-mi- 
lowego pasa wybrzeży wschodniej 
Florydy spowodowała szereg zacho­
rowań wśród plażowiczów i śmierć 
dziesiątek ptaków.

Naukowcy nie potrafią określić po­
chodzenia tej bezwonnej i bezbarwnej 
substancji, która doprowadza do 
pieczenia oczu, drapania w gardle, 
gwałtownego kaszlu i wymiotów.

Mimo, że nikt z mieszkańców ani 
wczasowiczów nie znalazł się dotych­
czas w szpitalu, miejscowi lekarze 
donoszą o zgłoszeniach setek osób 
cierpiących na chwilowe niedoma­
gania.

“Zatruty” pas między Flagler Beach 
a Smyrna Beach po raz pierwszy 
zaobserwowano 17 listopada. Po opu­
szczeniu najbliższych okolic wybrzeży 
wszelkie objawy chorobowe ustępują.

Rodziny Załogi 
Zaginionego Statku 
Oskarżyły Armatora 
Filadelfia. (UPI) — Rodziny trzech 

członków załogi statku towarowego 
“MV Poet,” który zaginął bez śladu 
niemal miesiąc temu na Atlantyku, 
złożyły oskarżenie przeciwko arma­
torowi żądając odszkodowania wyso­
kości $8.5 miliona.

Jednym ze świadków oskarżenia 
był kpt. Gary G. Harper, który pilo­
tował statek po rzece Delaware przed 
wyjściem na ocean. Twierdził on, że 
statek nadawał się do pływania po 
pełnym morzu jednakże jego dziób 
wydał mu się “nieco cięższy niż nor­
malnie.”

Rodziny pozostałych 31 członków 
załogi również noszą się z zamiarem 
wytoczenia procesów armatorowi 
“Hawaiian Eugenia Co.” z Nowego 
Yorku.

Statek z ładunkiem zboża podążał 
do Egiptu. Dopiero w 10 dni od chwili 
ustania kontaktu radiowego z arma­
torem podjęto poszukiwania, które 
przerwano w ostatni poniedziałek.

Zderzenie Pociągu 
z Ciężarówką 

Kenner, La. (UPI) — Ciężarówka- 
cysterna, wypełniona ładunkiem gazu 
nie zdążyła przejechać przez tory ko­
lejowe i została uderzona przez nad­
jeżdżający pociąg. Siła uderzenia spo­
wodowała wybuch cysterny. Płomie­
nie rozprzestrzeniły się na kilkadzie­
siąt metrów od miejsca wypadku, 
docierając do pobliskiej tawerny. 
Budynek stanął w ogniu. Wybuch 
zniszczył ciężarówkę, kilka zaparko­
wanych w pobliżu samochodów i nie­
mal cały dom, w którym mieściła 
się tawerna. Zginęło siedem osób, 
wśród nich 6-miesięczne dziecko.

Kierowca ciężarówki uległ tylko 
niegroźnym poparzeniom. Został on 
osadzony w areszcie. Będzie odpowia­
dał za nieumyślne spowodowanie 
śmierci siedmiorga osób.

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
pracuje . . . Nigdy nie pracował” — 
mówią rozżaleni ludzie.

Wysuwane są także pretensje pod 
adresem armii, która rzekomo zbyt 
wolno pracuje przy odgruzowywaniu. 
Wskazując na duży dom w Laviano, 
jeden z mieszkańców powiedział, że z 
200 jego lokatorów uratowano tylko 20.

“Teraz jest już za późno, ale gdyby 
zaczęto odgruzowywanie ubiegłej 
nocy — uratowano by znacznie więcej 
ludzi”.

Rzekome wolne tempo pomocy, na 
którą czeka ponad 100 miast i wiosek, 
krytykowane jest także na forum poli­
tycznym. Ze szczególną krytyką rządu 
chrześcijańskiej demokracji wystę-

Zwalczanie Inflacji 
Podstawowym 

Zadaniem Rządu
Washington (ST) — Podczas posie­

dzenia kongresowego podkomitetu, 
przewodniczący Federalnej Rady 
Rezerw, Paul A. Volcker powiedział, 
że głównym celem rządu w walce o 
poprawę sytuacji ekonomicznej kraju 
powinno być zahamowanie tempa 
inflacji. “Dopóki nie zaobserwujemy 
spadku inflacji istnieje nikła nadzieja, 
że uzyskamy stały, zbalansowany 
wzrost produkcji i dochodów” oświad­
czył Volcker. Przewodniczący, który 
nie pochwalał planów prezydenta 
elekta o obcięciu podatków o 30%, 
powiedział, że mimo, że posunięcie 
takie zostanie z zadowoleniem przy­
jęte przez niemal wszystkich obywa­
teli, w przeprowadzeniu go należy 
przede wszystkim brać pod uwagę 
jego ‘uboczne” skutki, mogące dopro­
wadzić do wzrostu deficytu budżeto­
wego, a zatem również wzrostu infla­
cji. Volcker zaprzeczył pogłoskom 
jakoby zamierzał zrezygnować z zaj­
mowanego stanowiska. Powiedział 
on, że pozostanie na nim przez całą 
4-letnią kadencję.

Obalony Został 
Rząd Górnej Wolty 

Dakar (UPI) — Według doniesień, 
nadchodzących do Senegalu, w bez­
krwawym zamachu wojskowym oba­
lony został rząd Górnej Wolty prezy­
denta Sangoule Lamizana. Władzę w 
kraju objął Wojskowy Komitet Naro­
dowego Odrodzenia, który z miejsca 
rozwiązał Zgromadzenie Narodowe, 
zamknął lotnisko w stołecznym mieś­
cie Ouagadougou i przerwał wszelką 
łączność ze światem.

Nie wiadomo jaki los spotkał 64- 
letniego prezydenta Lamizana, wysz­
kolonego we Francji oficera, który 
wprawdzie sam objął władzę w drodze 
zamachu w 1966 roku, ale dwa lata 
temu przeprowadził wybory do Zgro­
madzenia Narodowego, a później 
wybory prezydenckie. Uważany był 
za jednego z najbardziej demokra­
tycznych przywódców państwowych 
w Afryce Zachodniej.

Górna Wolta jest państewkiem wiel­
kości stanu Colorado. Ma 6.5 miliona 
mieszkańców, cierpiących na chroni­
czną nędzę. Przeciętny dochód rocz­
ny na statystycznego mieszkańca 
wynosi 110 dolarów. Tylko 5 do 10 
procent ludności zna sztukę pisania i 
czytania.

10 dni przed zamachem w Górnej 
Wolcie obalony został rząd małego 
państewka w tym rejonie Afryki, 
Gwinea-Bissau i panuje powszechne 
przekonanie, że w zamachach tych 
maczali palce agenci Libii.

NORTHERN " 
GREENHOUSES

Flowers for all occasions. Just 
call and charge it. Deliver to 
City and Suburbs.
330 N. ASHLAND • 666-3177 

pują opozycyjne partie radykalna i 
komunistyczna, zarzucając rządowi 
“brak kompetencji” i “zwłokę nie do 
wybaczenia”.

Wczoraj nad rejonem nawiedzonym 
kataklizmem przeleciał w helikopte­
rze papież Jan Paweł II. Była to jedna 
z najbardziej dramatycznych wizyt 
papieskich od 1943 roku, kiedy to ów­
czesny papież Pius XII odwiedził 
zbombardowane przez sprzymierzeń­
ców zachodnich, dzielnice Rzymu. 
Jan Paweł II odwiedził szpital w 
Potenzy i wioskę Balvano gdzie w 
czasie niedzielnego wstrząsu zawalił 
się dach kościoła i stał się grobem 
dla ponad 100 wiernych, zgromadzo^ 
nyc na nabożeństwie wieczornym. Oj­
ciec św. tulił do siebie dzieci i pocie­
szał bezdomnych, przewodząc im w 
modlitwie.

“Nie przybyłem tu z ciekawości,a 
ale jako wasz brat i pasterz, ab& wy­
kazać moją ludzką z wami solidar­
ność, moje uczucie i moje chrześci­
jańskie miłosierdzie. Gdziekolwiek 
ktoś cierpi, potrzebny jest mu ktoś, 
kto go pocieszy i kto mu pomoże” — 
mówił papież, stojąc na prowizorycz­
nie wzniesionym stole. W czasie poby­
tu Ojca św. odczuto w tragicznym 
rejonie dalsze wstrząsy wtórne.

W Washingtonie prezydent Carter 
ogłosił, że Stany Zjednoczone pomogą 
“w każdy możliwy sposób” ofiarom 
kataklizmu. Jako zaczątek tej pomo­
cy ustanowiono fundusz w wysokości 
1.5 miliona dolarów.

Pięcioraczki
Mediolan (UP1) — Karmiona pre­

paratami na wzmożenie płodności 28- 
letnia Luisa Candiani urodziła o trzy 
miesiące przedwcześnie pięcioraczki: 
trzech chłopców i dwie dziewczynki. 
Dzieci utrzymywane są przy życiu 
w inkubatorze.

Sowa w Wypadku
Na szosie niedaleko Oak Forest 

znaleziono ranną sowę. Przypuszcza 
się, że została ona potrącona przez 
przejeżdżający samochód. Sową 
zaopiekował się lokalny posterunek 
policji.

Drugi Morderca
. Aresztowany

Policja w Gary, Ind. podała, że 
w stanie Michigan aresztowano dru­
giego nieletniego przestępcę podej­
rzanego o gwałt i zabójstwo Vanessy 
Cook, 25. Zamordowaną znaleziono 
15 listopada w lesie w pobliżu Gary.

Kobieta przed zamordowaniem była 
porwana w jej własnym samochodzie 
i zgwałcona. Policja w poniedziałek 
aresztowała jednego z podejrzanych 
o dokonanie porwania i morderstwa, 
Lema Williamsa, 19, mieszkańca Gary.

W środę ujęto w domu siostry w 
Kalamazoo, Mich, drugiego sprawcę 
morderstwa, Carla ..Crawford, 17.

Policja poszukuje trzeciego kom­
pana aresztowanych, również nie­
letniego.
Śmierć w Płomieniach
Wczoraj we wczesnych godzinach 

rannych poniósł śmierć w płomie­
niach Ben Luckett. Towarzyszka jego 
Lelia Miller została uratowana przez 
Straż Pożarną.

Pożar wybuchł w budynku w któ­
rym pomimo nakazu władz do opu­
szczenia go, para znalazła schronienia.

Pożar wybuchł we wczesnych godzi­
nach rannych. Pomimo usilnych sta­
rań nie udało się uratować mężczyzny, 
ponieważ ogień nie pozwolił ekipom 
ratowniczym na dotarcie do pokoju 
w którym znajdował się Luckett.

Świadkowie zeznali, że mężczyzna 
stał w oknie płonącego domu wołając 
pomocy. Przyszła ona jednak za 
późno. Przypuszcza się, że pożar po­
wstał na skutek rozpalenia przez parę 
ogniska, dla rozgrzania się.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza matka, teściowa, siostra, babcia i prababcia nasza, śp.

Zofia Surdej
(z domu Mroczek)

(żona śp. Józefa Wąsowicz i śp. Michała Surdej, matka śp. Edwarda, 
śp. Walter i śp. Ted Augustine i siostra śp. Weroniki i śp. Józefa Mroczek) 
Członkini Tow. Wolność Ludu Polskiego Gr. 2246 ZNP, Delegatka do 
Wydziału Kobiet przy Okręgu XII, Delegatka do Stow. Dobroczynności 
przy ZNP i Archbishop Weber Circle 904 D. of L, po ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakramentami, dnia 23-go 
listopada 1980 roku, o godzinie 9-ej wieczorem w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś po godzinie 4-ej po południu, a w 
czwartek od 2-ej po południu.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 28-go listopada, o godzinie 9:15 
rano, z zakładu pogrzebowego Modeli Funeral Home pnr. 5725 S. Pu­
łaski Rd., do kościoła św. Brunona, a stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni: .

Bertha (Chester) Borowiak, Chi is tine Budney, Corrie (Richard) Czer­
niak, Connie (Ronald) Bischoff, córki i zięciowie; Bernard (Lorraine), 
Donald (Sonia) Wąsowicz, synowie i synowe; Victoria Cetner, Marie 
Mazarka, Catherine Filbert, Stella (Joseph) Kulpit, Carole (Jack) Meyers, 
Bertha (John) Fietko, Irene (Ted) Kantor, siostry i szwagrowie; Stanley 
(Helen) Mroczek,brat ii bratowa; 14 wnucząt, 3 prawnucząt; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Franciszek A. Modelski i Synowie, telefon 
7674730.

Aż Do Łez...
(O Rewii pt. “Byle Było Tak”)

Do łez wzruszenia i łez — ze śmie­
chu. Było jedno i drugie. Elementy 
humoru, satyry oraz wzruszeń i emo­
cji, zawartych w słowach podanych 
przez dwie gwiazdy polskiej estrady, 
piosenkarzy najprzedniejszej klasy, 
przeplatały się i uzupełniały wzajem, 
tworząc format przedstawienia rewio- 
wego, jeśli nie idealny, to zbliżony 
do takiego.

Wojciech Furman oraz Zbigniew 
Korpolewski — obaj znani jako twór­
cy niezawodnych opracowań progra­
mów i montaży rewiowych — zastoso­
wali tym razem format polegający na 
ustawieniu bloków piosenki, przepla­
tanych jedynie satyrą i krótkimi wys­
tępami grupy baletowej. W tym ukła­
dzie, który zdał w pełni egzamin, 
usłyszeliśmy w pierwszej części przed­
stawienia Irenę Santor w dziewięciu 
czy dziesięciu piosenkach, zaś w dru­
giej, w podobnym układzie — Krzysz­
tofa Krawczyka.
Zgromadzone na przedstawieniu tłumy 
stworzyły wręcz trudności z dosta­
niem się na salę, a dostawianych 
krzeseł . .. podobno zabrakło.

Tłumy widzów ściągają zazwyczaj 
nazwiska. Tym razem w 50 prawie 
procentach — Irena Santor. W takimż 
niemal stopniu magnesem był Krzysz­
tof Krawczyk, wschodząca gwiazda 
polskiej piosenki oraz dwóch satyry­
ków z poznańskiego kabaretu “Tey”.

Od dawna zwykło się ją określać 
mianem “Królowej Polskiej Piosen­
ki”. Nie ma w tym powiedzeniu pra­
wie przesady. Irena Santor jest bodaj 
jedyną polską piosenkarką, która zdo­
łała zachować palmę pierwszeństwa 
przez okres lat prawie dwudziestu. 
Z Korpolewski zauważył słusznie, iż 
Santor jest być może ostatnią “królo­
wą”. Jak na razie — zanosi się na to.

Przyjmowana gorąco, entuzjasycz-. 
ne, zmuszana do bisów ze stowarzy­
szeniem skandowanych oklasków, po 
kilku latach nieobecności, wykazała 
Irena Santor, że nie ubyło nic z jej 
wspaniałego talentu, że nie zatracił 
na atrakcyjności jej srebrzysty głos i 
sposób podania piosenki — niemożl-

Niesmaczny Brylant
Jak się okazało brylant, który poł­

knęła kobieta w sklepie jubilerskim 
był bardzo niesmaczny, ponieważ 
sędzia skazał kobietę na rok probacji i 
grzywnę w wysokości $3,500.00.

Kosmetyczka, Lola Chambers przy­
szła do sklepu jubilerskiego domaga­
jąc się wstawienia brylantu do pierś­
cionka, który kupiła przed rokiem, a 
który wyleciał. Jubiler odmówił i wte­
dy wściekła klientka porwała mały 
brylancik włożyła go do ust i zagroziła, 
że go połknie, jeżeli nie będzie mogła 
rozmawiać z kierownikiem sklepu. 
Kierownik się zjawił, ale brylantu nie 
otrzymał. Sądzono, że pani Lola poł­
knęła kamień tak jak groziła. Prześ­
wietlenia żołądka nie wykazały obec­
ności brylantu. Oskarżona o przy­
właszczenie cudziej własności twier­
dziła, że rzuciła brylant w kąt sklepu. 
Brylantu nie znaleziono. Wobec tego 
sędzia po wysłuchaniu obu stron 
wydał wyrok.

Ceny Mięsa Rosną
Sprawdzian cen mięsa w lokalnych 

sklepach spożywczych przeprowa­
dzony przez Chicago Department of 
Consumer Services wykazał, że ceny 
te stale wzrastają i najprawdopo­
dobniej nadal będą wzrastać przy­
najmniej do końca bieżącego roku. 
Jedynie ceny indyka bardzo mało 
uległy obniżeniu.

Specjalista zajmujący się przewi­
dywaniem cen poszczególnych towa­
rów spożywczych stwierdził, że w 
roku następnym ceny wzrosną o przy­
najmniej 10%. Wzrost ten podyktowa­
ny jest w większości wypadków więk­
szymi kosztami dowozu towarów jak 
również pakowania go.

Lekarz Domaga Się 
Zwrotu Pieniędzy

Adwokat lekarza, który oskarżony 
jest o strzelanie do funkcjonariuszy 
policji, domagał się w imieniu swego 
klienta, zwrotu pieniędzy za skonfi­
skowane lekarstwa w czasie rewizji 
przeprowadzonej w gabinecie dr 
Sinisa Princevac.

Dr Princevac został aresztowany 
na początku bieżącego miesiąca za 
to, że strzelał do policji. Odebrano 
mu pozwolenie na praktykowanie 
zawodu i stoi obecnie przed sądem 
odpowiadając za swój czyn.

Medical Disciplinary Board odmó­
wiło podjęcia decyzji w tej sprawie 
w chwili obecnej odraczając ją na 
późniejszy termin.

iwy do skopiowania.
Santor jest nadal niezrównana w 

swych dawnych przebojach, klasycz­
nych tangach (tym razem słyszeliśmy 
“Jalousie”), w piosenkach rytmicz­
nych i lirycznych.

Gdy śpiewa o miłości — potrafi 
wzbudzić w słuchaczu głębię wzru­
szeń niezwykle potężną; przez kilka 
minut, niepowtarzalnych w swym 
odczuciu — przenosi publiczność w 
świat zadumy, refleksji, “na falę 
uczuć”, bo . . . .Santor, “wołając o 
miłości” — wie czym jest uczucie.

O Krzysztofie Krawczyku miałem 
okazję przeczytać w ostatnich dniach 
szereg niezwykle pochlebnych recen­
zji z amerykańskiej prasy w Las 
Vegas. Piosenkarz występował tam w 
sierpniu. Jeszcze w tym roku podpi­
sać ma kontrakt na dłuższy okres w 
stolicy “show-businessu”.

Kontrast — pod każdym względem 
jaki reprezentuje Krawczyk w stosun­
ku do piosenkarstwa Santor, okazał 
się w zestawieniu omawianej rewii 
punktem na plus. Krawczyk potrafił 
rozwinąć w sobie do perfekcji umiejęt­
ność opanowania widowni. Doszło do 
tego różnymi drogami: naśladowanie 
piosenkarzy amerykańskich, gierka­
mi (posuniętymi niekiedy do krawę­
dzi maniery) — schodzenie na widow­
nię, całowanie pań, podrzucanie 
krzesła i mikrofonu, oryginalność 
stroju i biżuteria. W sumie: styl Las 
Vegas — w pełnym tego słowa znacze­
niu. Nowoczesny sposób podania pio­
senki i “amerykański” sposób jej 
wykonania, z nieodzownym “presle- 
yowskim” “showmanship”, nie zabi­
jają wszakże walorów rzemiosła pio­
senkarskiego Krawczyka, który potra­
fi również wzruszyć do łez i przema­
wiać do instynktów płci żeńskiej. 
Potrafi rozkołysać' Widownię ryt­
mem — za wszelką cenę.

“Co to jest P.R.D.? — Polska Re­
publika Dietetyczna. Co to jest impro­
wizacja? — polska gospodarka. Po co 
strajkować w kraju, skoro można pra­
cować za granicą”. Tych kilka powie­
dzeń zaczerpniętych z bogatego reper­
tuaru satyrycznego Zenona Laskowi­
ka i Bohdana Smolenia z kabaretu 
poznańskiego, ilustrującego pomysło­
wość ich dialogów, opartych na pew­
nej niedbałości, spontaniczności i jak- 
gdyby improwizacji, co w sumie daje 
efekty przekomiczne, obrazujące 
świetnie stosunki w “kraju węgla i 
stali i co będzie dalej?”.

Grupa baletowa “Lady-Chick”, 
(Małgorzata Viresco, Barbara Kania, 
Irena Kaźmierczak i Violetta Urbań­
ska) stała się pomysłowym upiększe­
niem programu. Zgrabne, długonogie, 
zaprezentowały skutecznie swe wdzię­
ki w szerokim przekroju repertuaro­
wym, w różnobarwności strojów’ i 
pomysłów.

Zbigniew Korpolewski prowadził 
konferansjerkę z umiarem, właściwą 
sobie dystynkcją, stosuje ciekawe 
gierki językowe i eksponując wystę­
pujące gwiazdy w sposób celny, nie- 
przesadny.

Podkład muzyczny rewii, zapewnił 
tym razem Jan Wojewódka (impre­
sario trafiający ostatnio prawie zaw­
sze w “dziesiątkę”) poprzez sprowa­
dzenie zespołu muzycznego Aleksan­
dra Mazura.

Andrzej Azarjew

Degnan Senatorem 
Devine Asystentem Daley

W związku z tym, że Richard M. 
Daley, dotychczasowy senator stano­
wy z Okręgu 23, od 1 grudnia obej­
muje urząd stanowego prokuratora 
dla powiatu Cook, Demokratyczny 
Komitet Legislacyjcy 23 Okręgu na 
zebraniu wczoraj wieczorem zadecy­
dował aby opróżnione miejsce w Se­
nacie stanowym zajął Timothy Deg­
nan, 40, obecnie pracujący dla miej­
skiego Department of Human Ser­
vices.

Jednocześnie podano, że pierwszym 
asystentem Richarda M. Daley jako 
prokuratora stanowego dla powiatu 
Cook, został Richard A. Devine. Mą 
on lat 37 i jest prawnikiem w biurze 
adwokackim Foran, Wiss & Schultz. 
Prowadził on tam sprawy cywilne i 
karne. Przed podjęciem pracy w biu­
rze adwokackim przez trzy lata pra­
cował jako asystent w administracji 
miasta za czasów mayorostwa ojca 
prokuratora-elekta, Richarda J. 
Daley.

Richard A. Devine ukończył wy­
dział prawa przy Northwestern Uni­
versity w roku 1968. Od roku 1971 
Devine był członkiem Chicago-Cook 
County Criminal Justice Commis­
sion.
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• Wszystkie Próbne Classified

Dachy

Usługi

Naprawy

Naprawa TV

Jabłka

Zguby

AUTO

POSZUKUJE doświadczonego mura­
rza przy budowie domu. 766-0075.

T ’75 1300. W bardzo dobrym 
ie, tanio sprzedam. 647-0568.

POTRZEBNE kobiety do pracy do­
mowej z zamieszkaniem. Tel. 275-1831. 
Wymagana podstawowa znajomość 
języka angielskiego.

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIĘ W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

FON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

F. JEWELERS. Centrum napraw. 
34 W. School Street, (przy skrzyżo- 
iniu Milwaukee i Pułaski). Wyko- 
je wszelkie naprawy zegarków i bi- 
terii z gwarancją, tanio i szybko.

GOSPODYNI, mówiąca po polsku do 
starszego pana w okolicy Waukegan. 
662-0475.

PRZYJMUJEMY 
PRZEDMIOTY

Adres................................
Miasto i Stan.... Zip...

Nazwisko

Adres....

Miasto...

charakterze upominkowym ar- 
rstycznym (Cepelia i Desa) do

)Ł paszport na nazwisko Jerzy
PB 185080. Za zwrot paszportu 
. Proszę o kontakt telf. 227-1566

TYPESETTER-PHOTO
Trade typesetting firm in Park Ridge 
needs exper. keyboard operator for 
photo unit. Pleasant environment. 
Salary per ability.
J. A. Sheahan & Co.

AUTOMOTIVE REPAIRS 
ry low rates on all jobs. Special 
tune-ups & brakes. Tune-up 8 cylin- 
r — $34.95. 6 cylinders — $24.95. 
cylinders — $19.95. Disc brakes — 
L95. Regular brakes — 34.95. 
akes all around — $69.95. Parts 
eluded on all jobs.

278-5046

CHEVY Malibu Classic - $895. 
iba telefonować na numer 251-5300 
i 275-5297 i koniecznie prosić do 
ratu p. Ewę. 

WANTED Experienced Combination
Welder........................................ 736-6747

piękne futro — łapki
............................637-8399

CHI CORP CREDIT SERVICES 
9801 W. Higgins Rosemont, EL

DRAPERY
SEAMSTRESS 

EXPERIENCED ONLY 
COMPANY BENEFITS 

825-1102

POTRZEBNA KUCHARKA 
I BUFETOWA 

Z DOŚWIADCZENIEM 
583-6713

PANI W WIEKU LAT 54 
Zaopiekuje się dziećmi lub domem. 
Z zamieszkaniem.

583-6713

Dachy — Obicia - Benton 
Fugowanie — Rynny 

Okna Sztormowe - Daszki 
Wszelkie Przeróbki 

armo Kosztorysy—Polska Firma 
Ubezpieczona i Pod Bondem 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Właśc.

H & S HOME 
IMPROVEMENT CO.

11-5959 • Domowy: 775-6644

MEDICAL 
NURSING

FULL AND/OR PART TIME
A small female geriatric infirmary 
needs and 11 P.M. to 7 A.M. relief 
nursing assistant. Must be mature 
and enjoy primary patient care. Will­
ing to accept a foreign student with 
letter. If interested

Contact Marie Plunkett 
354-9200

ŁAZIENKI, KUCHNIE 
BASEMENTY PRZERABIAM 

NA NOWOCZESNE 
Tanio, Szybko. 

GWARANTOWANA ROBOTA. 
{-5961 — po 6-ej wieczorem.

SNCJOWANY Elektryk wykona 
flkie prace elektryczne z gwaran- 
i po konkurencyjnych cenach. 

725-0188

DO HODOWLI KONI
2 sypialniowy nowoczesny dom w 
zamian za opiekę i utrzymanie nowej 
farmy koni arabskich położonej na 
północ od Chicago. Konieczna znajo­
mość hodowli koni, linii krwi Arabów 
i trochę angielskiego. Bezpośrednie 
doświadczenie z polskimi hodowlami 
koni arabskich pożądana.

TEL.: 945-1255

Complete Building Repairs 
Renovations—Maintenance 

Qualified and Equipped to Per­
form all your work in accordance 
with Highest Professional Stand­
ards and using the Finest Avail­
able Materials.
“DO IT ONCE - DO IT RIGHT 

DO IT NOW” 
Ask for George

General Contracting Co. 
4146 W. Armitage Ave. 278-1525 
Serving Chicagoland Since 1951FLEXIBLE PACKAGING 

MACHINE MECHANIC 
Bartelt or similar machine experience. 

Apply In Person 
THE JEL-SERT CO. 

Route 59 and Conde St. 
West Chicago 

231-7590

RZESZÓW
Sprzedam mieszkanie 
M—4 z umeblowaniem 
lub bez.
<212) 672-1193 lub pisać; 

35-15 75th Street 
Jackson Heights, 

N.J. 11372
Apt. 210 Z. Chmiel

SCHOOL GIRL
bakery sales girl.

English and Polish speaking.
912 N. California Ave.

MECHANIK SAMOCHODOWY 
I BLACHARZ 

MYLES AUTOMOTIVE 
5410 Broadway 

878-1770 '

OFFICE GIRL
English speaking. Must know in­
voicing, correspondence, filing and 
general office skills. Top wages.

CALL ROZ 973-7070

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

TOOLROOM

DRILL & REAMER 
FORM GRINDER & 
BACK—OFF MAN

Precision Twist Drill, a leading twist 
drill manufacturer, has an opening 
for an individual experienced in cut­
ting tool modifcation. Position involves 
step & suland drill finishing including 
grinding, back-off & web modifica­
tions. We offer excellent wages & com­
prehensive benefit program. Inter­
ested inividuals send resume or call: 

JOHN COGAN
PRECISION TWIST DRILL 

301 INDUSTRIAL AVE. 
CRYSTAL LAKE, IL. 60014 

(815) 459-2040
Equal Opportunity Employer M/F

Potrzebny Doświadczony 
Frezer

(Milling Machine Operator) 
CENTRAL STATE GEAR 

5239 W. Grand Ave.
622-2200

STOCK CLERKS
Part-time evenings. Will train. 

Apply in person: 
LINCOLN PARK FOODS 

935 W. Webster
Stan........... Zip

CONDOMINIUM 
CLEANING SPECIALIST 

Poszukuje kobietę do sprzątania kon- 
dominiów. Musi koniecznie mówić tro­
chę po angielsku i możliwie posiadać 
zieloną kartę. Na początek $4.00 do 
$4.25. Dzwonić w języku angielskim 

338-8628 po 7 Wieczorem

SECURITY 
Supervisors

Full and Part Time , 
Company growth creates a need for 
experienced security officers to train 
for supervisory positions on Chicago’s 
north side (some south side). We can 
offer steady employment, competitive 
wages and a full range of benefits.

Apply Daily

A & R SECURITY 
2552 W. 135th St. 
Blue Island, IL

WSZYSTKIE ODNOWY DOMOW
SZYBKO — TANIO — SUMIENNIE — FACHOWO

• ROBOTY CIESIELSKIE • OBICIA ALUMINIOWE I INNE • DACHY
• SCHODY • OKNA • WERANDY • PIWNICE • KUCHNIE

• ŁAZIENKI • DODATKOWE POKOJE • FUGOWANIE MALOWANIE 
DOMÓW ZEWNĄTRZ I WEWNĄTRZ • ROBOTA GWARANTOWANA

. Dzwonić do Znanego Kontraktom
MIKE DRAgOWICZ • 588-6535

WHOLESALER-IMPORTER
Needs English speaking individual 
for sales - office work. Must know 
all office procedures and be able to 
answer the phone well. Top salary 
—top benefits for talented people 
with initiative. Sales — up to 
$25,000 a year. Office — up to 
$300.00/week.

973-7070

EXPERIENCED 
WAITRESS and HOSTESS 

Apply In Person 
COLONIAL RESTAURANT 

6702 W. 111th St. 
Worth, Ill.

NAPRAWA LODÓWEK
AIR CONDITIONERÓW 

I ZAMRAŻACZY DOMOWYCH 
I HANDLOWYCH 

Szybka Obsługa, Niskie Ceny 
24 godziny na dobę. Solidna gwarantowana 
robota. 
973-5986 • NATE PODOLSKI

SHIPPING MANAGER
English speaking. Must be experi­
enced in packing—UPS and proc­
essing orders. Challenging position 
for hard worker, good in dealing 
with public. Top wages.

973-7070

SECRETARY
MERCHANDISE MART

Work in elegant office. We are seeking 
an aggressive qualified secretary for 
our Chicago office. The candidate 
should have excellent typing and 
shorthand skills. We offer a complete 
benefit package including profit shar­
ing, life and hospitalization insurance. 
Salary commensurate w/skills.
JOHNNY CARSON APPAREL

Call644-3535 For Appointment

PROWIAMY telewizory. Szybko, 
io. 736-5605.

GRACO, INC
60 Eleventh Ave. N.E.
Minneapolis, MN 55413

Equal Opportunity Employer

PART TIME 
OFFICE HELP

Hours 5 P.M. to 9 P.M. Monday through 
Friday, no experience necessary, will 
train. Contact

GENE ALBERTS
825-0180

BABY SITTER 
NEEDED

For 2 children, 1% year and 4 years. 
Monday and Fridays in my Palatine/ 
Hoffman Estates home.

991-1681

POMOC DOMOWA
Odpowiedzialna osoba na pełen etat 
lub part time. $3.30 na godzinę. Za­
pewniamy dowóz do pracy i z pracy 
Dzwonić w języku angielskim i pytać 
o SHIRŁEjY.
____________ 459-9190

ADMINISTRATIVE 
ASSISTANT

Small manufacturer doing business 
worldwide has an opportunity for am­
bitious person. This is a new position 
created by expansion. Must type. 
Thorough knowledge of bookkeeping 
to handle sales, cash receipts, cash 
disbursements, accounts payable 
journals. Will also handle billing, 
group insurance, plant payroll and 
personnel matters.
Send resumć in confidence to:

MR. J. VOCE

New Super Laundry 
Machinery Co.

2646 W. FULTON 
Chicago, H. 60612 

312-638-7371

MACHINISTS
Skilled 2nd Shift

Graco, the world leader in the manufacture of fluid handling 
and finishing systems, has several openings in our Minneapo­
lis plant for machine operators with 2 or more years 
experience. Openings are available on various machines, 
including Chuckers, NC machines, and Grinders (centerless). 
Graco offers competitive salaries, shift differentials, com­
prehensive benefits and an internal promotion policy. For 
immediate consideration, please write or call

(612) 378-6436

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS
ARE PAYABLE IN ADVANCE

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

Ogłoszenia Są Płatne z Góry
O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

ASSISTANT MANAGERS 
MANAGEMENT TRAINEES

Junior oriented ladies’ specialty chain seeks aggressive managers to 
join in our rapid expansion. Immediate openings throughout Chicago­
land. Top starting salary and complete company benefit program. If you 
desire a fast paced retail career and have ladies’ fashion experience, 
apply in person at the following: ALBERT K

• North Riverside Park
• Brickyard Mall
• Golf Mill Shopping Center

Engineer

INDUSTRIAL ENGINEER
We are a progressive medium-sized company 
with excellent opportunities for continued growth. 
We have an immediate opening for an Industrial 
Engineer with 1-3 years experience.
Duties include methods, standards, line bal­
ancing, cost reduction, equipment justification 
and other classic I.E. functions. Processes in­
clude: fabrication and electro - mechanical 
assembly. B.S.I.E. degree desirable but not 
required. For details: Call Joe Gaske at:

458-7200 Ext. 271

UWAGA!

DRUKOWANE _____
2 kolorowe nalepki na koperty 
z Twoim nazwiskiem i adresem. 
Zapas na cały rok
tylko $1.75 plus 25*t na wysyłkę 
Jeszcze dziś wyślij kupon do:
HAMILTON P.O. BOX 411013
Chicago, Illinois 60641

DENTAL TECHNICIAN 
Experienced Ceramist 

Part time with opportunity for full 
time. New lab located vicinity Harlem- 
Higgins.

775-3333

★ Work In California ★

WE NEED 
FIRST CLASS 
TOOL AND 

DIE MAKERS 
Must have thorough knowledge oi

Multiple Stage Tooling 
JIGS AND FIXTURES 

EXCELLENT SALARIES AND 
BENEFITS

Write or Call (213) 321-9000 
Ext. 60

GLOBE
Illumination Co. 

1515 W. 178 
Gardena, California 90248

POTRZEBNI 2 MECHANICY 
do naprawy przyczep towarowych 

(‘Semi Trailer Mechanics’) 
TRANSPORT EQUIPMENT & SERV. 
496 W. 138th Street, Riverdale, Ill. 

597-6363

COOK
Need Part Time Short Order Cook
Must Speak English—Call After 6 P.M.

452-6040

CAFETERIA 
HELP

Hosts/Hostesses needed for industrial 
cafeteria in the Niles and Wilmette 
area. Work in pleasant surroundings. 
9 A.M.-2 P.M. Must speak English. 
Good pay plus many extras, including 
paid holidays, vacations and 
meals. For local interview, call 

PERSONNEL, AT

TRI-R VENDING 
SERVICE 
235-9100

Equal Opportunity Employer M/F/H

MAIL 
CLERK

Membership department of Field 
Museum of Natural History is looking 
for a mail clerk. We need someone 
w/good organizational skills who will 
be responsible for all incoming mail 
and filing. Good typing skills would be 
helpful.
.We offer a 7 hour work day, 8:30 A.M.- 
4:30 P.M., 1 hour lunch, health insur­
ance, free parking, discounts at the 
museum shops and cafeteria. If you 
enjoy working in an interesting en­
vironment call

SOPHIA 
322-8861 Ext. 861

EOE

☆ CALIFORNIA IŚ CALLING YOU ☆

TOOL AND DIE MAKERS NEEDED
FOR 2nd SHIFT. WE ARE A LEADING METAL FURNITURE MFG. 
With openings for Tool and Die Makers with a minimum 2 years experi­
ence. These are permanent positions with excellent company and fringe 
benefits.

Please Write or Call (213) 532-3570

VIRCO MANUFACTURING
15134 S. Vermont (Garden Area) • Los Angeles, Calif. 90247

Equal Opportunity Employer M/F

SEAMSTRESS WANTED
For clothes alterations. Experience 
necessary. Full time. English neces­
sary. Good starting wage and frequent 
raises.

835-4410

&TION wagon w dobrym stanie. 
wa transmisja. $850. 685-1679.
TOYOTA sprzedam za $595. Pro- 
dzwonić na numer 251-5300 albo 

-5297 i prosić do telefonu panią

Elektryczne Roboty

★ Domy
BY OWNER • 2 FLAT
Who says you need to go over your 
head for housing. I have a nice older 
frame 2 flat, in the vicinity of 47th and 
Western. For $30,000. 2 bedrooms up 
and 2 bedrooms down. Let the extra 
income pay mortgage. I’ll sell on con­
tract. $6,000 down at 12.5%.

CALL FOR DETAILS: 422-2110

By Owner, Arlington Hts.
3 Bdrm. Bi-Level, Brick

Veneer, 2 tile baths, fin. rec, rm., c/a, 
oak firs. & trim. Large lot. Near 
Schools & shopping centers. $89,900. 

255-6511
$115,000 OR BEST OFFER 

Cash or Contract —
over 3,000 sq. ft. tri-level with 6 bdrms., 
3 acres, with Ingolpool, also zoned for 
business, Near medical center Rollins 
Rd. & Round Lake Beach.

546-4159
DOWNERS GROVE

2 story colonial, 4 bdrms., 2% baths, 
full basmt. In area of custom homes.
2 car garage, gas grill on patio. 12%% 
bond, many extras. $105,900.

964-0482

PARK RIDGE BY OWNER
8 room ranch, 4 bedroom, 2 bath, 
family room with fireplace, rec room — 
with fireplace, modem kitchen. Lot -j 
87x193. Must see to appreciate. —
$169,900 • 823-6268

MOVING OUT OF STATE Ve
Palos Hts. Bi-level. 7 rooms, 1% baths, ™ 
2% car garage. Fenced yard with pa- 
tio. A/C maintenance free. Lot 77x135. ’ 
Early occupancy. Price dropped

$80,000 Bl
385-1351 1111

HANDYMAN
Special 3 bedroom brick, 1 story. Full 
basement. Large yard. Grand-Hamlin. 

$15,000 
235-0319

BY OWNER
6 room brick, new roof and storms, z 
new kitchen, garage, patio, full base- „c 
ment, A/C, washer/dryer, low taxes. 
West of Kedzie. Call "

523-6677 or 925-2362 >

WŁAŚCICIEL FINANSUJE Ml
10%% POŻYCZKA

4 sypialniowy, z żółtej cegły piękny 
ośmiokątny dom. Ogrzewana weranda. 
Garaż na 2 auta. Pełny basement. Blisko 
kościoła Św. Władysława.

Otwarte w Niedzielę 1 — 4:30 
2943 N. LOTUS

SCHNEIDER REALTY 545-8600

★ Do Wynajęcia
ŁADNE CZYSTE 

MIESZKANIE "
6-CIO POKOJOWE

w Prafii Świętego Jacka. Trzecie pię- u 
tro. Przyjmiemy rodzinę. w

Tel. 792-2136 cj
Rozmówicie się po polsku.

3 POKOJE do wynajęcia, ogrzewane, ” 
nieumeblowane, 3 piętro. $180 mie- 
sięcznie. 2110 N. Mozart Street. Po 
umówienie dzwonić 278-3619.
ŚZOŚTKA świeżo odnowiona na Jac­
kowie dla rodziny. Może być rodzina 
z dzieckiem. 252-1527.
2 PIĘKNE, duże pokoje, ogrzewane
i ochładzane przez właściciela. Ham- 
lin-Milwaukee. 935-4822. • —

5 POKOI, 2 sypialnie. Okolica Diver- i 
sey-Kostner. 276-6354. T
ŁADNE 5 pokojowe mieszkanie, nie- 
ogrzewane. Okolica Laramie - Bel- — 
mont. 282-4056.
4 POKOJE do wynajęcia z 2 sypiał- - 
niami. Piec i lodówka. $150 miesięcznie 
2016 N. Winchester...................935-6290 —
PRZYJMĘ na mieszkanie mężczyznę 
lub kobietę. 342-5713. gp
4 LARGE rooms heated. 4500 W., 2400 ka 
N. 252-7989. —
5 POKOI, 2 sypialnie, ogrzewane. 1 
Okolica Belmont i Milwaukee. 478-6921. •“
2100 WEST ARMITAGE. 4 rooms Sa 
heated. Adults preferred. $180.00. Call na 
for appointment 276-6929 before 5 p.m.

1 SYPIALNIO  WE J
MIESZKANIE f

Odpowiednie dla 1, lub 2 osób. st 
Całkowicie odnowione (rehabi- 
litated). Czynsz subsydiowany ” 
przez rząd. Oplata czynszu za- sz 
leżna od wysokości waszych 
zarobków. Preferencje mają e 
starsi i niezdolni do pracy >7 
(disabled). 4800 północ i 1200 Ti 
zachód. ai

7284777 albo 769-4873. ai
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W dniu jutrzejszym otrzyma odzna­
czenie za odwagę i brawurę strażak z 
Evanston, Louie Vangel.

Louie Vangel ma lat 29 i od ośmiu 
lat jest członkiem Straży Pożarnej w 
Evanston. Jak mówią jego przełożeni 
Vangel jest wzorowym pracownikiem, 
który ma “oczy otwarte” i szybkość 
decyzji nie tylko w czasie trwania 
akcji gaszenia pożarów.

W ubiegłym tygodniu wracając 
samochodem straży do stacji zauwa­
żył biegnącego z torebką damską 
wyrostka. Za nim biegł mężczyzna. 
Vangel szybko ocenił sytuację, że jest 
świadkiem pogoni za złodziejem. Wys­
koczył z wozu i zabiegł drogę ucieka­
jącemu. Po drodze zdążył zdjąć z gło­
wy hełm, którym uderzył uciekającego 
i zwarł się z nim obalając go. Świad­
kowie wydarzeń, które miały miejsce 
na ulicy Sherman na wysokości 1600 
opowiadają, że wyglądało to jak akcja 
na boisku footballowym. Vangel zbu­
dowany atletycznie, wysoki, wyglądał 
w akcji jak zawodnik najlepszej dru­
żyny. Zatrzymany przez niego 16-letni

szóści z usług szpitala powiatowego 
korzystały Murzynki.

Dyskutowano również sprawę 
uwzględnienia wypadków wyjątko­
wych, tzn. takich w których ciąża 
może grożić życiu kobiety, albo ciąża 
nastąpiła na skutek gwałtu czy też 
kazirodztwa. Wiadomo, że zabiegi bę­
dą przeprowadzane w wypadkach 
grożących życiu przyszłej matki, na­
tomiast w dwóch dalszych przypad­
kach postanowiono zasięgnąć opinii 
prokuratora stanowego.

Członkowie Rady Powiatowej w 
głosowaniu, jednogłośnie poparli de­
cyzję swego Prezesa tym samym 
podtrzymując zaprzestanie przepro­
wadzania zabiegów przerywania cią­
ży w szpitalu. Czterech członków Ra­
dy było nieobecnych na zebraniu.

George Dunne powiedział, że we­
dług dostępnych statystyk wiadomo, 
iż w szpitalu przeprowadzano przy­
najmniej 3,600 takich zabiegów w 
przeciągu każdego roku. Wprawdzie 
przeprowadzanie zabiegów jest do­
zwolone przez prawo, to ustawy doty­
czące dysponowania funduszami spo­
łecznymi zabraniają płacenia za za­
biegi z tych funduszy.

Przed Sądem karnym dla powiatu 
Cook zakończył się proces przeciwko 
Robertowi Urban, 32, zam. 1918 S. 
Cicero Ave., Cicero.

Robert Urban odpowiadał przed są­
dem za postrzelenie właściciela skle­
pu Odds “N” Ends, 913 N. Rush 
Str., Josepha “Big Joe” Arnolda.

Sędzia Eugene Pincham wydał wy­
rok skazujący Urbana na sześć mie­
sięcy nadzoru sądowego ale jednocze­
śnie zwolnił skazanego z obowiązku 
meldowania się w sądzie.

Nietypowy wyrok zapadł dlatego, 
że i sprawa Urbana była nietypowa. 
Postrzelony przez niego w podbrzusze 
“Big Joe” jest znanym w świecie 
podziemnym na północno-zachodniej 
stronie miasta, bosem mafii.

Krytycznego dnia, 25 marca, Urban 
udał się do sklepu prowadzonego 
przez “Big Joe” i tam oddał w jego 
kierunku strzał. Arnold — “Big Joe” 
przeleżał się 10 dni w szpitalu. Urban 
po oddaniu strzału udał się do pokoju 
hotelowego i stamtąd zatelefonował 
do FBI powiadamiając agenta, że 
zastrzelił “Big Joe.”

Zeznał on, że decyzję zastrzelenia 
bosa mafii podjął po doznanym upo­
korzeniu. Był on winien Arnoldowi 
$3,000. Ostatnią ratę w wysokości

chłopak, oddany został w ręce policji. 
Okazało się, że skradł on torebkę z 
pobliskiej restauracji. Gdyby nie szyb­
ka orientacja strażaka napewno zdo­
łałby zbiec z łupem. Złodziej odpowia­
dał będzie za swój czyn przed sądem 
dla nieletnich.

Vangel mówi, że nie może nigdy 
patrzeć na wszelkie akty gwałtu, ter­
roru czy przemocy. Wspomina, że już 
w czasie kiedy był uczniem Senn 
High School wraz z czterema kolega­
mi z klasy, używając dziecinnych re­
wolwerów przytrzymali na werandzie 
jednego z domów w pobliżu szkoły 
włamywacza. Louie Vangel miał wte­
dy lat 13. Złodzieja trzymali w szachu 
przez kilkanaście minut do czasu przy­
bycia policji.

Na uwagę, że wyglądał w akcji w 
ubiegłym tygodniu jak footballista, 
Vangel odpowiedział, że przeszedł i 
taką zaprawę ponieważ grał w druży­
nie szkolnej. Dzielny strażak został 
przedstawiony do wyróżnienia, które 
wręczone mu będzie w dniu jutrzej­
szym.

Dzielny Strażak z Evanston 
Ujął Młodocianego Złodzieja

Rada Powiatowa Podtrzymuje 
Decyzję Swego Przewodniczącego

W Sprawie Zabiegów Przerywania Ciąży 
w Szpitalu Powiatowym

W poniedziałek przez cały dzień 
trwało posiedzenie Rady Powiatowej 
zwołane specjalnie w sprawie roz­
strzygnięcia sprawy dotyczącej de­
cyzji przewodniczącego Rady George 
Dunne, wydanej 10 października, za­
braniającej przeprowdzanie zabiegów 
przerywania ciąży w szpitalu powia­
towym. Decyzja ta spotkała się z 
różnymi reakcjami. Wielu mieszkań­
ców miasta chwaliło ją, wielu kryty­
kowało. Postanowiono obecnie zade­
cydować w tej sprawie definitywnie.

W czasie poniedziałkowego zebra­
nia przemawiało ponad 75 osób re­
prezentujących obie strony. Zwolen­
nicy wstrzymania przeprowadzenia 
zabiegów chwalili decyzję prezesa, 
stwierdzając, że tego rodzaju zabiegi 
są zwykłym morderstwem. Jeden z 
lekarzy dla udowodnienia swego sta­
nowiska przyniósł na salę zdjęcia 
przedstawiające płód po zabiegu.

Zwolennicy utrzymania zabiegów 
twierdzili, że decyzja George’a Dunne 
mocno krzywdzi szczególnie kobiety 
ubogie, które nie mogą sobie pozwolić 
na zapłacenia lekarza prywatnego. 
Twierdzono również, że jest to swego 
rodzaju dyskryminacja, bo w więk-

Sprawca Zranienia Bosa Mafii 
Pozostanie Na Wolności

$1,000 miał spłacić 23 marca. Udał 
się do “Big Joe” ze swą dziewczyną 
z prośbą o prolongację terminu spła­
ty. “Big Joe” zachował się grubiań- 
sko kopiąc Urbana w obecności dziew­
czyny. To skłoniło urażonego w am­
bicji Urbana do wzięcia odwetu i po­
wiadomienia FBI o wszystkich spra­
wach jakie znał o mafii.

W czasie procesu zarówno Arnold — 
“Big Joe” jak i pracownica sklepu, 
zeznająca jako świadek — była obec­
na w czasie zranienia Arnolda — 
powołali się na piątą poprawkę kon­
stytucyjną i odmówili odpowiedzi na 
wszelkie pytania sądu.

Sędzia Pincham wydając decyzję 
zwolnienia skazanego z obowiązku 
meldowania się w sądzie jednocze­
śnie zwrócił się do Urbana ze słowami 
ostrzeżenia aby uważał na siebie.

Adwokat Urbana, występujący jako 
obrońca z urzędu, Stuart Nudelman 
powiedział, że jego klient obawia się 
krwawej zemsty mafii i korzystając 
z tego, że został zwolniony z obo­
wiązku meldowania się przez sześć 
miesięcy w sądzie, opuści natych­
miast granice Stanów Zjednoczo­
nych. Swoimi zeznaniami obciążył on 
Arnolda i ma prawo przypuszczać, że 
może go spotkać zemsta.

LAS VEGAS. — W ubiegły piątek pożar zniszczył jeden z naj­
większych hoteli na świecie, hotel-casino MGM. (UPI)

Miasto Przygotowuje Się 
Do Zimowych Opadów Śnieżnych

“Trudno jest określić jak wiele mło­
dzieży pada ofiarą bezwzględnych 
wykorzystywaczy, którzy zmuszają 
ich do prostytucji, obawiam się że 
jest je dużo. Mam nadzieję, że nowa 
ustawa zaradzi istniejącej sytuacji.”

Tak jak przewidywano, gubernator 
Thompson ogłosił we wtorek w Spring­
field swą decyzję co do kandydatury 
na przyszłego Sekretarza Stanu, który 
obejmie to stanowisko w styczniu, po 
odejściu do Senatu Stanów Zjedno­
czonych dotychczasowego Sekretarza 
Stanu Alana Dixona.

Jest nim James Edgar, długoletni 
współpracownik Thompsona, ostatnio 
pełniący funkcję łącznika gubemator- 
skiego z Izbą Wyższa Legislatury 
Stanowej.

Informując zebranych o swej de­
cyzji, gubernator stwierdził, że była 
to decyzja niezwykle trudna, ale 
uważa, że wybór padł na doskonałego 
kandydata, który potrafi sprawować 
tak ważną funkcję w rządzie stano­
wym z honorem. Gubernator powie­
dział również, że kwalifikacje Edgara 
zapewnią mu wybór na stanowisko, 
które obecnie obejmie z nominacji.

W najbliższych dniach Edgar wy­
znaczy grupę swych najbliższych do­
radców, którzy zajmą się przejęciem 
urzędowania przez nominata w stycz­
niu.

Przemawiając do zebranych Sekre­
tarz Stanu-nominat, powiedział, że 
będzie się starał dobrze służyć oby­
watelom Stanu.

Edgar będzie pierwszym od dzie­
sięciu lat republikaninem, który 
obejmie to stanowisko. Ostatnim był 
mianowany po śmierci Paula Powella 
John W. Lewis w 1970 r. Nie został 
on jednak ponownie wybrany na to 
stanowisko.

Ostatnim wybranym Sekretarzem 
Stanu z partii republikańskiej był 
Charles F. Carpentier, który spra­
wował swą funkcję w latach od 1953 
do 1964.

James Edgar pochodzi z miasteczka 
Charleston w Illinois i od dwunastu 
lat zajmował różne pozycje w rządzie.

Przez 12 laty rozpoczął swą pracę 
jako asystent Przewodniczącego Izby 
Senatu Legislatury Stanowej W. Rus­
sel Arringtona, a później sprawował 
tę samą funkcję przy przewodniczą­
cym Izby Niższej Legislatury W. 
Robercie Blair.

W 1974 r. był kandydatem na sta­
nowisko reprezentanta stanowego ze 
swego okręgu, ale wybory te przegrał.

Dopiero w r. 1976 został wybrany 
na to stanowisko, z którego później 
zrezygnował, aby poświęcić się pracy 
w sztabie gub. Thompsona. Edgar 
ma dwoje dzieci, chłopca i dziew­
czynkę, wraz z żoną Brenda mieszkają 
w Springfield, Ill.

albo do pozowania do zdjęć porno­
graficznych, jak również osoba, która 
będzie otrzymywała od nieletniego 
pieniądze za praktyki nierządu, bę­
dzie odpowiadała za swe czyny wła­
śnie według nowego prawa.

Proponuje się również zmianę co do 
wieku osób; które napastowane są 
przez innych. Dotychczas jako nie­
letniego uważano młodego człowieka, 
który nie przekroczył 16 roku życia. 
Obecnie wiek ten zostanie podwyż­
szony do lat 18.

Dzięki nowej ustawie zostanie rów­
nież zmieniona kategoria przestępstw 
dotyczących zmuszania nieletnich do 
prostytucji z kategorii 4, która prze­
widuje od 1 do 3 lat więzienia na 
kategorię 1 z karą od 4 do 15 lat 
więzienia.

Zdaniem reprezentanta Romana 
Kosińskiego, nowa ustawa oprócz za­
pewnienia bardzo surowych kar wobec 
przestępców, powinna służyć jako 
straszak dla ewentualnych amatorów 
gorszenia nieletnich. Rep. Roman 
Kosiński stwierdził:

biura, zostaną otwarte sklepy i banki.
Agencje transportu publicznego 

przygotowują się do dużego ruchu 
podróżnych. Podobno dzień poprze­
dzający Dzień Dziękczynienia jest za­
zwyczaj jednym z najbardziej ruch­
liwych na lotnisku O’Hare. Nie mniej 
pasażerów korzysta z linii autobuso­
wych i kolei.

Z raportów Chicago Motor Club 
wynika, że kierowcom udającym się 
w podróż własnym samochodem na 
pewno nie zabraknie benzyny, której 
zapasów jest wszędzie pod dostat­
kiem.

Dla tych wszystkich, którzy mają 
zamiar wziąć udział w sobotniej pa­
radzie na ulicy Stanę podajemy, że 
biuro pogody przewiduje temperatu­
rę raczej łagodną, w granicach od 20 
do 40 stopni F. Przewidywane jest 
również słońce.

WASHINGTON. — Prezydent Jimmy Carter z małżonką Rosalyn 
przyjęli w Białym Domu państwa Reagan, którzy w styczniu 
zainstalują się w siedzibie prezydentów Stanów Zjednoczonych. 

(UPI)

James Edgar Mianowany 
Sekretarzem Stanowym

Rep. Stan. Roman Kosiński
Projektodawcą Nowej Ustawy

Dotyczącej Wykorzystywania Nieletnich
Na prośbę gubernatora Thomp­

sona, reprezentant stanowy z Chicago 
Robert Kosiński (D) zgodził się być 
naczelnym projektodawcą ustawy 
dotyczącej wykorzystywania nielet­
nich przez osoby dorosłe.

Ustawę tę, która zostanie przed­
stawiona na sesji Legislatury Sta­
nowej, która zbierze się w styczniu 
następnego roku, poprą jako współ- 
projektodawcy rep. Peter Peters (R, 
Chicago), natomiast w Izbie Senatu 
będą nimi: sen. Robert Egan (D, 
Chicago) i sen. Jack Bowers (R, 
Downers Grove).

Chodzi tu o wypadki w których 
osoby dorosłe wykorzystywały nie­
letnich do robienia zdjęć pornogra­
ficznych, albo po prostu zmuszały 
ich do prostytucji.

Nowa ustawa będzie klasyfikowała 
tego rodzaju przestępstwa do tzw. 
klasy X, to jest specjalnej kategorii, 
która wyznacza znacznie ostrzejszy 
wymiar kary bo od 6 do 30 lat wię­
zienia, dla osób, którym udowodni się 
winę.

Ustawa ta będzie się nazywała usta­
wą “eksploatacji dzieci” i oprócz 
surowych wyroków zabroni wypu­
szczania przestępców na wolność 
przed odbyciem przez nich całej kary.

Każda osoba, która zmusi młodego 
człowieka do udziału w nierządzie,

Dzień Dziękczynienia 
w Naszym Mieście

Zgodnie z tradycją, całe miasto 
przygotowuje się do uczczenia Dnia 
Dziękczynienia. Wiadomo już, że 
wszyscy potrzebujący będą mogli 
zjeść smaczny, tradycyjny obiad, 
składający się między innymi też z 
indyka, w wielu punktach w których 
ochotnicy organizacji charytatyw­
nych będą je rozdzielać. Dla star­
szych obywateli wystawne obiady 
świąteczne dostępne będą we wszyst­
kich centrach. Przewiduje się, że 
łącznie zostanie nakarmionych ponad 
8 tysięcy osób.

W czwartek będą też zamknięte 
wszystki urzędy federalne, stanowe, 
powiatowe i miejskie. Nie będą czyn­
ne banki, jedynie niektóre sklepy spo­
żywcze w zależności od ich właści­
cieli będą otwarte przez kilka godzin.
W piątek zaraz po Dniu Dziękczynie­
nia będą urzędowały prawie wszystkie

Tom Geary powiedział, że niedobór

60 centów lecz $1.
Stanowy Wydział Transportu Pu­

blicznego wychodzi z założeniem, że 
zainteresowane lokalne administra­
cje powinny wziąć częściowo ciężar 
dofinansowania RTA.

Jeżeli doszłoby do realizacji takiego 
pomysłu należy się liczyć, że w celu 
zdobycia gotówki Rady powiatów na­
łożą dodatkowe podatki. Jest to je­
dnak droga do uniknięcia drastyczne­
go podniesienia cen za przejazdy 
środkami lokomocji publicznej, która 
uderzyłaby w kieszeni ubogich, eme­
rytów i średnio zarabiających.

John Donovan powiedział również, 
że od poniedziałku wchodzi w życie 
przepis dotyczący parkowania samo­
chodów wzdłuż ważniejszych arterii 
miejskich. Przepis ten po raz pierw­
szy został ustanowiony w roku ubieg­
łym. Znaczy to, że właściciele samo­
chodów nie będą mogli parkować ich 
na pewnych wyznaczonych ulicach 
w godzinach od 3 do 7 rano, aby ułat­
wić ekipom oczyszczającym ulice ze 
śniegu pracę. Dla tych wszystkich 
którzy nie będą przestrzegać przepi­
sów wyznaczone będą surowe kary. 
Pierwsza, to grzywna w wysokości 
$20. Jeżeli natomiast kierowca zosta­
nie ukarany za nielegalne parkowa­
nie po raz drugi, każde następne takie 
parkowanie będzie go kosztowało 
$300.

Samochody zaparkowane na uli­
cach w tych godzinach będą również 
holowane przez miasto na specjalne 
parkowiska. Właściciel będzie musiał 
zapłacić koszta holowania i po $5 
za każdy dzień, w którym samochód 
jego stał na parkowisku miejskim.

Przepisy zabraniające parkowanie 
wzdłuż 107 mil głównych arterii miej­
skich obowiązują od dnia 1 grudnia 
do 1 kwietnia.

równany będzie z zysku osiągniętego 
w czasie imprez “Chicago-Fest 80.” 
Czysty dochód z tych imprez wyniósł 
$200,000. Jednocześnie Geary powie­
dział, że specjaliści z firmy Festivals 
Inc. twierdzą, że jesienne imprezy 
w latach przyszłych będą na pewno 
sukcesem kasowym. Z praktyki bo­
wiem wiedzą, że zawsze pierwsze tego 
rodzaju przedsięwzięcie nie przynosi 
dochodu bowiem ludzie nie bardzo 
mają zaufanie do czegoś nowego. Je­
dnak w latach następnych zaintereso­
wanie wzrasta, szczególnie wtedy, 
kiedy — jak było w wypadku paź­
dziernikowych imprez — wiadomo, że 
i występy i organizacja zapewniają 
wysoki poziom artystyczny i przyjem­
ne spędzenie czasu w atmosferze za­
bawy nie zakłócanej przez wybryki 
czy bałagan.

Tom Geary podkreślił, że zarówno 
mayor Jane Byme jak i uczestnicy 
tegorocznej imprezy uważają, że taki 
“Jesienny Festiwal” jest potrzebny 
i jaknajbardziej opowiadają się kon-

W 
pięć 
steczku Marion, Indiana. Strajkujący 
zgodzili się na przyjęcie $800 podwyżki 
pensji, jaką proponowały władze mia­
steczka, plus dodatkowych $100 jako 
wynagrodzenia za święta.

Do ugody doszło późna nocą, w 
chwili, gdy ponad 70 strażaków znaj­
dowało się w więzieniu na zarządzenie 
lokalnego sędziego, ponieważ nie usłu­
chali rozkazu powrotu do pracy.

Komisarz działu miejskiego odpo- leżną firmę metereologiczną, aby za- 
wiedzialnego za oczyszczanie ulic ze pewnie trafne i właściwe informacje 
śniegu, John Donovan podał do wia- na temat pogody, 
domości, że miasto zainstalowało spe­
cjalne urządzenie radarowe mające 
ostrzec przed zbliżającą się burzą 
śnieżną, jak również przekazywać 
kierownictwu ekip oczyszczających 
miasto informacje na temat inten­
sywności padającego śniegu w po­
szczególnych dzielnicach miasta. 
Nowe urządzenie radarowe kosztuje 
40 tys. doi., ale zdaniem Donovana, 
bardzo się opłaca, ponieważ dzięki 
otrzymanym informacjom będzie 
można zaoszczędzić wiele godzin pra­
cy. Podobno urządzenie to wypłaci 
się w pierwszych kilku miesiącach 
swego działania.

Nowy aparat może być podłączony 
do każdego systemu przepowiadają­
cego pogodę w całym kraju za pomo­
cą kabli telefonicznych. Informacje 
będą więc przekazywane dużo wcze­
śniej przed nadejściem śniegu, tak, 
że będzie można przygotować się du­
żo przed opadami. Równocześnie 
informacje o intensywności i wilgot­
ności padającego śniegu pomogą w 
zadecydowaniu ile i jakie ekipy nale­
ży wysłać w dane miejsce. Podano 
również do wiadomości, że miasto 
nadal będzie polegało na informa­
cjach przekazywanych przez nieza-

Pomoc Dla Ofiar Trzęsienia 
Ziemi We Włoszech

Społeczność Amerykanów włoskiego 
pochodzenia z terenu Chicago, podob­
nie jak i w innych ośrodkach miej­
skich, zorganizował pomoc dla ofiar 
trzęsienia ziemi, które dotknęło po­
łudniowy rejon Włoch.

Czeki należy wystawiać na: Italian 
Disaster Fund i przesyłać na adres 
Joint Civic Committee of Italian Ame­
ricans, 127 N. Dearborn, Chicago, IL 
60602 lub za pośrednictwem American 
Red Cross, 43 E. Ohio, Chicago, IL 
60611 wystawiając czeki na: Ameri­
can Red Cross Italian Earthquake 
Relief.

Strajk Strażaków 
Zakończony

środę zakończył się trwający 
dni strajk strażaków w mia-

Tegóroczny “Jesienny Festiwal” 
był pierwszą tego rodzaju imprezą 
w naszym mieście urządzoną na wzór 
“Chicago-Fest.”

Stroną organizacyjną zajęło się 
przedsiębiorstwo specjalizujące się w ’ 
tego rodzaju imprezach, organizator f tynuacją pomysłu.

Jak Pomóc Finansowo RTA 
Aby Uniknąć Podwyżki Opłat Za Przejazdy 

Illinois Transportation Department 
wystąpił z sugestiami które mogą — 
jeżeli zostaną zrealizowane — wpły­
nąć na zmianę decyzji kolejnego pod­
niesienia cen biletów na środki trans­
portu publicznego.

Stanowy Wydział Transportu Pu­
blicznego uważa, że obok dodatkowej 
pomocy finansowej jaka spodziewana 
jest dla RTA z kasy stanowej, również 
lokalne administracje powiatowe na 
których terenie kursują koleje i auto­
busy Agencji RTA a także miasto 
Chicago powinni przeżnaczyć ze 
swych budżetów dotacje dla agencji.

Opracowany w tej sprawie raport 
zaznacza, że z powiatu Cook i miasta 
Chicago rocznie wpływa do kas RTA 
$5 min jako dotacja. Wysokość dota­
cji ustalona została w roku 1974 i od 
tamtej pory ani razu nie została ta 
suma podwyższona a przecież w ciągu 
sześciu lat nastąpił inflacyjny spadek 
wartości nabywczej dolara przy rów­
noczesnym szalonym wzroście cen 
za zużycie paliwa. Trudności finan­
sowe RTA przede wszystkim wy­
nikają ze wzrostu kosztów własnych 
ponoszonych przez agencję. Na 
wzrost ten wpływają w pierwszym 
rzędzie ceny paliwa czy energii elek­
trycznej a także wywalczona przez 
związki zawodowe podwyżka uposa­
żeń pracowniczych.

RTA ratowała się do tej pory do­
datkowymi subsydiami stanowymi i 
podnoszeniem cen za przejazdy. W 
ostatnim dziesięcioleciu podniesiono 
kilkakrotnie ceny biletów tak, że w 
porównaniu z cenami z roku 1970 
podwyżka ta wynosi $100%. Obecnie, 
wobec nowego kryzysu finansowego, 
RTA nie widzi innego wyjścia tylko 
kolejną podwyżkę opłat za przejazdy 
którą proponuje wprowadzić w dwóch 
etapach. Gdyby doszło do takiej pod­
wyżki ta za przejazd normalny auto­
busem od czerwca przyszłego roku 
płacić będziemy nie — jak obecnie —

Festiwal Jesienny w Navy Pier 
Przyniósł Deficyt $150,000

W ubiegłym tygodniu szef personel-’ “Chicago-Fest,” firma Festivals, Inc. 
ny w biurze mayora Jane Byme po- z bazą.w Milwaukee, 
dał, że tegoroczny “Festiwal Jesien­
ny” jaki odbył się w Navy Pier w ' kasowy jaki powstał w tym roku wy­
dmach od 9 do 12 października przy­
niósł deficyt w wysokości $150,000.

Tom Geary podając tę wiadomość 
jednocześnie powiedział, że w ocenie 
mayora Jane Byme sama impreza 
była udana i zamierza on kontynuo­
wać w latach przyszłych tego rodzaju 
festiwale.

W ciągu tych trzech dni w salach 
budynku przy Navy Pier obok koncer­
tów muzyki popularnej, dancingów i 
ujeżdżania mechanicznych koni w 
stylu “rodeo” na estradach popisywa­
ły się grupy taneczne i śpiewacze a 
także w kioskach można było zaopa­
trzyć się w płody rolne przywiezione 
przez farmerów i sadowników. Rów­
nież otwartych było wiele punktów 
sprzedających przekąski i ciastka.


